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Od KILKU TYGODNI nosi 
w ~ieszeni wypowiedze­
nie, ale jeszcze nie mo­

Ze uwierzyć, że już od maja 
pozootanie bez pracy. Nie po­
trafi sobie wyobrazić, jak to 

- będzie, czy utrzymają się z 
męzowskiej pensji? Jest to 
wielka niewiadoma. W poło­
wie lutego zrezygnowała z 
przedszkola (bo za drogie!) 
przenos:ząc dziecko do "zerów­
ki" w szkole. W lutym wzrósł 
czynsz za mieszkanie, pOQ,r<l­
żały przejazdy, przyszła dopła­
ta za energię - w portfelu 
szybko poka'zało się dno. 

Pilnie śledzi s·kąpe oferty 
pra<cy, które w mgmieniu oka 
tracą na aktualności. "Czy już 
teraz m,a,m się Z<lrejestr01OOć 

jako bezro,ootlUl, czy dopiero 
wtedy, gdy skoii<:zy się tITmin 
wy.powiedzenia? Jak to będzie 
z tym zasHkiem?" - w skola­
ta'nej nerwami głowie rodzą 
się wciąż nowe pytania. Mało 
pocies,zające jest to, że w jej 
po!.o-!eni:u zmajdzie się c()J'az 
więcej osób. 

W samym tylko przemysokim 

TYGODNIK REGIONALNY 

ukazuje się od 8 Xl 1967 r. 

Nr 11 (1159) 14 MARCA 1990 r. Cena 600 zł 

W IADOMOŚC o TYM, że Dzieduszyccy, by­
li właściciele Zarzecza, powracają do 
swojej rodowej siedziby, rozeszła się lo­

tem błyskawicy i WYWOłała wśród ludzi nie­
małe poruszenie. Spekulowano o ewentualnych 
praktycznych konsekwencjach, gdyby pogłoska 
okazała się prawdziwa. Dominował nastrój nie­
pewności j niepok0ju, wynikający z faktu, iż na 
terenie kompleksu pałacowego funkcjonuje o­
becnie Zespół Szkół Rolniczych, w którym po­
biera naukę blisko 600 uczniów, a niektórzy 
spośród przeszło 60 tam zatrudnionych, zamie­
szkują w zaadaptowanych, dawnych budynkach 
folwarcznych. Tak więe uznanie roszczeń po­
tomków byłYCh dzIedziców postawiłoby pod 
znakiem zapytania dalszą egzystencję szkoły, 

stąd naturalne obawy zarówno nauczycieli, jak 
i uczniów i ich rodziców. 

Trzeba przy okazji dodać, żc wśród miejsco­
wych nie brakło też i takich, którzy liczyli na 
korzyści - na przykład na nowe miejsca pra­
cy w majątku, czy też przy ewentualnych pry­
watnych inwestycjach rodu Dzieduszyckich. 
Domniemania te, w ocenie ludzi, uprawdopo­
dobniały pojawiające się ostatnio w naszych mass 
mediach doniesienia o sfinalizowaniu podob­
nych spraw w niektórych miejscowościach w 
kraju oraz pailamentarno-rządowe debaty nad 
sposobem materialnego zadośćuczynienia tym, 
którzy bezpośrednio po wojnie, bezprawnie lub 

(Ciąg dal~y na str. 4) 

Wy<hiale Zatrudnienia ł 
Spraw Socjalnych na koniec 
lLIJtego za'l'ejestrowanych było 
466 os6b, poozukujących pra­
cy (przed miesiącem 126), a 1'; 

zasiłków dla bezrobotnych ko­
rzystały }uż 72 oooby (w 
styczniu 52). Trzecią część 
bezrobotnych stanowią kobie­
ty, bez pracy pozootaje rów­
nież 37 absolwentów oraz 17 
amnestionowanych. W tymże 

samym czasie "pośredniak" 
dys,ponował 41 ofertami (22 
dla kobiet), w tej liczbie 32 
na stanowiskach robQotnlczych. 
Gdzie? Kolejowe Zakłady u­
sługowe s'lukaly chętnYCh do 
sprzątania wagonów, zaś ce­
gielnia przy ul. Obozowej 
robotników sezonowych. 

Co z resztą? Czy wys,tarmą 
im bieda-zupki a'1500 zł? Ros­
nące bezrobocie daje o sobie 
wać także w PCK. gdzie na­
pływa coraz więcej próśb o 
zapomogi z powody trudn2j 
sytua-eji materialnej rodzin. -
A!e czy nasze doraźne 50 ty's. 
zwtych coś znaczy w obecnej 
sytuacji? - pyta z: powątpie­
waniem w głosie selcr'etal"l. 
ZW PCK Irena O l e j n i k 
l dopowiada: - BardZo dużo 
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dzie-ci w SZ1koUtch korzysta z 
tanIch obiadów', a ostatnto na­
gminnie ~WTacajq się do nas 
przedszkola o dotacje na do­
ży'wianie, odmawiamy jednak, 
bo to nie nasza "dziaŁka". 

A co słychać z bieda-zup­
kami? Wprowadzono inny sy­
stem wydawania bloczków o­
biadOWYCh. Otrzymują je pod­
opieczni raz na dZiesięć dnJ 
w zarządach rejonowych. 
Dzięki czemu jest pewność, że 
trafiają do rąk tych, którzy 
naprawdę potrzebują pomocy 
To istotne, bo jeśli na począt­
ku stycznia zupa kosztowała 
około 500 złotych, to obecnie 
już trzy razy tyler W ciągu 
dwóch pierwszych miesięcy 
tego roku ZW PCK wydatko­
wał na posiłlci pra'wie 14 mln 
zł, w tym 4 mln zł dla s,zk6ł. 
Fu·nduSoze topnieją, dlatego po­
nawlamy apel o wsparcie 
dla czerwonokrzyskiej akcji 
.. Pomóż nam pomagać". 
pOlecając uwadze Państwa 
konto nr 336402-2613-132 w 
Banku Depozytowo-Kredyto­
wym w Przemyślu. 
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- Nam nie potrzeba żadnych niezależnych ekspertów, 
bo sami wiemy, że studnie głębinowe obniżają poziom wód 
gruntowych. Trudno zatem przypuszczać, aby u nas miało 
być inaczej. Już dzisiaj mamy coraz większe problemy z 
wodą, cora~ częściej zaczyna jej brakować w naszych stud­
niach, wysycha nawet potoczek przeplywający prre.B 
wioskę - takie opinie można usłyszeć w Jagielle (gm. 
Tryńcza), z którą Przeworsk wiąże nadzieje na rozwiąza­
nie problemu braku wody w mieście. 
WydawałO się, że wszystko będzie na dObrej drodze, roz­

poczęto' już nawet drążenie próbnych otworów w Jagielle, 
które miały dać definitywną Odpowiedź, CD do zasobów 
wody. Aż tu nagle do akcji wkroczyli mieszkańcy tej wio­
ski i... wykurzyli stamtąd poszukiwaczy wody, czyli ekipę 
krakowskiego "Hydroskopu". Na nic zdały się próby me­
diacji podjęte przez naczelnika Przeworska - lud Jagielly 
nie chciał .rozmawiać, bo uznaje, że ma niezbywalne prawa 
także do tego, co' kryje ziemia. A że w Przeworsku nie 
mają wody? To już ich sprawa, niech szukają ... u siebie. 

Od lat gDspodarzom Przeworska sen z powiek spędza 
problem wody. Były róźne koncepcje jego rozwiązania -
np. d,rążenie studni w KoS'tkowie (ok. 10 km od Rozborz,a) 
i budDwa drugiej "nitki" wodociągu. Gdy jednak pojawiła 
się szansa na ujęCie w Jagielle, uznano, że sprawa warta 
jest zachodu choćby tylko z tego. względu, że leży Dna stD­
sunkowo blisko Przeworska. W 1988 rDku naczelnik mia­
sta zwróci! się do zespołu speCjalistów o opracowanie 
"Projektu badań hydrologicznych na wykonanie ujęcia wo­
dy podziemnej ( ... ) dła potrzeb cukrowni w miejscowości 
JagIełła". Dokument ów iiczy kllkadziesiąt stron, a -wyniki 
prac zespołu "przemawiają za Usytuowaniem ujęcia wody 
w północnej części Jagiełły, na pograniczu z Gorzycam.i. 
Nieco bardziej są dyskusyjne możliwości zapewnienia stref 
ochrony sanitarnej oraz zasIęg I rozmiar szkód wywolanych 
eksploatacją"· 

W lipcu ub. r. prOjekt badań na wykonanie ujęcia wo­
dy zatwierdził odpowiedni wydział UW, dwa miesiące 
później naczelnik gminy Tryńcza udzielił zgody "na wej­
ście ekip wiertniczych" zaznaczając jednocześnie, aby przy 
wejściu na tereny nie będące w gestii jednostek gospodar­
ki uspołecznionej uzgodnić to z właścicielami gruntów po­
przez spisanie umowy. Gdyby jednak ci nie chcieli się na 
to zgodzić, to trzeba starać się o decyzję na czasowe zaję­
cie nieruchomości. 
Gdzieś w listopadzie ub. r. do akcji wkroczyli jednakże 

najbardziej zainteresowani, czyli mieszkańcy Jagielly, Go­
rzyc i Obydwu Gniewczyn i na spotkaniu w Urzędzie Gmi­
ny zaprotestowali przeciwko poszukiwaniom wody w Ja­
giel.le, choć zapewniano ich, że projekt jest tak pomyślany, 
aby straty były jak najmniejsze. 

W gf!~dniu w UM w Przeworsku odbyłO się następne 
spotkanie. Naczelnik miasta po raz kolejny mówi! D dra­
matycznej sytuacji w zaopatrzeniu w wodę, prosił o pro­
pozycje roz.wiązania sprawy. Wykonawcy robót (gotowy 
był wtedy jeden Odwiert) mówili, że próbne pompowanie 
nie wywoływało zaniku wody w odległości 1 km. Projekt 
zakłada wydrążenie 7 studni o wydajności ok. 30 m sześc. 
na godzinę każda. Fachowcy twierdzili, że podobne uję-

(Ciąg dalszy na str. 4) 



s p r' O S t O W a n I e 
W ogłoszeniu SPOŁDZIELNI MIESZKANIOWEJ "META­

LOWIEC" w Przemyślu (K-057 z 7 bm.) mylnie podano 
ostatni z numerów członkowskich. Informujemy więc, że 
15 marca br. o godzI 17 w Klubie Techniki przy ul. Mic­
kiewicza 18 odbędzie się zebranie członków oczekujących 
od nr. 281 do nr. 571. 

Uwaga 

PRODUCENCI ZBÓŻ I 
RZESZOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

NASIENNE 
"CENTRALA NASIENNA" 
ODDZIAŁ JAROSŁAW 

prowadzi We własnych magazynach: 
Jarosław, ul. Zbożowa 6 
Przeworsk, ul. Głęboka 
Przemyśl, ul. Zielińskiego (Bakończyce) 
oraz w punktach sprzedaży CN: 
Dynów, Jarosław (ul. Sobieskiego i ul. Fran­
~iszkańska), Pruchńik, Radymno, Rokie tnica, 
Roźwienica i Stubno. 
sprzedaż kwalifikowanego materiału siewnego 
zbóż jarych do tegorocznych siewów po cenach 
zbytu. 

ZAPRASZAMY. U NAS TANIEJ DO 20 PROC. 

ROLNIKU! 
Stosowanie kwalifikowanego materiału siewnego 
zwi~ksza plony. 

CUI\:ROWNIA "PRZEWORSK" 
\V PRZEWORSKU 

'INFORMUJE: 

K-074 

'* Kontraktacja bural<ów pod zbiory 1990 roku 
prowadzona jest wg zasad ubiegłorocznych; '* Plantatorzy kontraktują powierzchnię i ilość 
ton do odstawy; , '* Za całość wyprodukowanych i dostarczonych 
zgodnie z umową buraków, plantatorzy otrzymają 
jedną cenę; '* Odpłatność za nasiona wynosi 50 proc. ceny i 
będzie dokonywana przez plantatorów przy odbio­
rze nasion; '* Nie będą odbierane buraki od rolników, którzy 
nie podpiszą umów kontraktacyjnych z cukrownią 
w Przeworsku. 

FABRYKA MASZYN I URZĄDZE~ 
PRZEMYSŁU SP02YWCZEGO 
"SPOMASZ" w KA~CZUDZE 

K-073 

OGŁASZA PRZETARG 
NIEOGRANICZONY 

na sprzedaż nw. pojazdów: 
1. Samochód "Zuk", nr rej. PRA-939 B, rok prod. 

1977, stopień zużycia 69 proc;, cena wywoławcza 
7440000 zł. 

2. Przyczepa dłużycowa PK-4, nr rej. PRA-315 U, 
rok prod: 1974, stopień zużycia 31 proc., cena 
wywoławcza 24134000 zł. 

3. LadowaC2 chwytakowy "Cyklop" T-214, rok 
prod. 1984. stopień zużycia 28 proc ., cena wywo­
ławcza 6684000 zł. 

Przetarg .odbędzie się w siedzibie przedsiębior­
stwa 20 marca 1990 r .• o godz. 10. 

Pojazdy : można oglądać w przeddzień przetargu, 
w godz. 'B-14 i w dniu przetargu w godz. 8-10. 

Przystępujący do przetargu zobowiązani są 
wpłacić w kasie przedsiębiorstwa wadium w wyso­
kości 10 proc. 'ceny wywoławczej. Dowód wpłaty 
wadium upoważnia do udziału w przetargu. 

W przypadku niedojścia dQ skutku I przetargu, 
II przetarg odb~dzie się w tym samym dniu o godz. 
12. 

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo unieważ­
nienia przetargu bez podania przyczyn. 

K-071 
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SROOA _ 
14 MARCA 
PROGRAM I 

8.30 i 10.30 Domator 
11.5(1 Domowc przedszkole 
9.15. 19.30 i 22.50 Wiadomości 
9.25 .. Wybaczam ci tatusiu" 

film CSRS 
16.20 Telegazcta 
16.25 Dla młodych widzów 
11.15 Teleexpress 
17.30 Sensacje XX wieku 
11.55 Informator w ydawniczy , 
18.15 M Cl'cczowszczyzna 
18;45 lO minut 
19.00 Wyprawa prof. G:\bki 
19.10 Od A do Z 
20.05 .. Drcszczc" - dramat pol. 
21.55 SPOl't 
2.~.05 Lex 
23.05 .. M"riszka Dand" - fiim 

dok. 
23.40 Jezyk angiels ki (~1) 

PROGRAM 11 
16.55 Jez"k francu ski (17) 
17.30AllC 
18.00 KRONIK.'" Z KR.",ROWA 
lS.SI) Magazyn .. 102" 
19.00 .. Mare I Sopbic" (2) 

film franc. 
lV.30 l'uchar Europy W koszy­

kówce' ' 
20.15 Prz~gl'ld muzyczny 
21.00 Ze w szvs tkicb stron: \Vę-

gry 
21.30 P"noram,. d n ia 
21.55 .• W labil'vncie" - film TP 
22.25 Telcwl7,ja Doca 
23.10 Komentarz dnia 
23.15 Express g ospodarczy 

. . CZWARTEK., ': 

15 MARCA 
l'ROGRAM I 

8.35 i 10.10 Domator 
8.50 D~mowe przcd,~zkole 
9.15. 19.30 i 22.25 Wiadomości 
9.25 .. Polirjanci II Miami" 

film USA 
16.20 Tclegazeta 
16.25 .. Kwant" oraz "Ordy" 
]7.15 Td"express 
17.30 lVlilitaria 
17.55 .. Poza rok 2000" - film 

austra!. 
18.25 Magazyn katolIDki 
18.45 lO mhlut 
19.01 .. Urwis" 
1~.10 Interpelacje 
20.05 . ,Policjanci z Miami" 

film USA 
20.50 Intcrpelacjc (2) 
21.30 8port 
21.40 P c;{az 
22.46 Wódko. pozwól tyć 
23.15 Jezvk andelski 

PROGR.~'i U 
10.00 TELE-9 
1Il.55 Jezvk NJsyjskl (21) 
11.33 .. W lahlryncie" (powt.) 
18.00 KRONIK.'\. Z KRAKOWA 
18.30 I'rojtram na tyc&eoie 
19.30 Zielone kino 
26.00 przedąd I'KF 
21.00 Ekspres reporterów 
21.30 Panoran]a dnia 
2L45 ;.U nrol:u tajemnicy" 

film anll\'. 
22.30 Itomentarz dnh 

. PI TEK ' 
16 MARCA 
PROGR.o\M I 

8.35 i 10.25 Domator 
8.50 Domowe nrzedszkole 
9.15, 19.30 i :ZZ.55 Wiadomości 
9.25 .. Sławne historie zbójec-

kie" - film CSRS 
16.~ Telel{azeta 
16.25 Rambit 
16.50 Oklenk.. Pankracell'o 
lV.15 Teleellpress 
17.30 RalHlrt 
17.55 .. A"larktvl'zna wida Ba­

bel" - film dok. 
18.25 Rzeczpospolita samorząd-

18.45 Weekend w Jedynce 
19.00 .. Samochodzik z c:/;crwo-

nym serduszkiem" 
19.10 .. Teraz" - tygodnik 11'0-

spodarczy 
20.05 ,.Mllły Cezar" - film 

krym. USA 
21.25 Sport 
U35 Tele-audio-vldco 
2L55 Spór .. jutro 

_ PROGRAM fi 
16.55 J~yk anl(ielski (15) 
17.a. Lista przebojów 
18.00 KRONIKA Z JS,RAKOW A 
i8.3ł O czym Sie m6wi 
18.50 Artyści dla Rzeczypospo-

liteJ . 
19.30 Dookoła świata: Afryka 
20.00 Opowieści o 'fortepianie 
20.50 Mal(uyn .. Platek" 
21.30 Panorama dnia 
21.45 •• Delikahn' meżczyzna" 

. film 'franc. 
23.10 Kom~mtarl dnia 
~:U5 Express 1I;0spodal'cZY 

SOBOTA · . 
1'1 MARCA 
PROGRAM I 

7.50 Tydzień na działce 
S.20 Ńa zdrowie 
8.40 Dla dzicci: • .ziaI·no" 
9J1,0 Drops 

10.30. 19.30 I 23.00 Wiadomo~ci 
10.46 .. Azjatycka- mozaika" 
lLI0 Kalejdoskop 
11.40 Z Polski rodem 
12.10 Koncert żyezeń 
12.46 .,Polskl Montresol'" 

film dok. 
13.00 '1'catr Prozy : .• W domu ' z 

powrotem" 
11.4$' .,Być reportcre m" 
15.10 Filmy o miłości: .. Desz-

CZO\v.v li))iec" 
16.40 Historia najoowsza 
17.15 Tcl('ellprcss 
17.30 Studio sport 
18.30 Butik 
19.00 .. PrzygollV misia Colargo-

la" 
19.10 Z kame'rą wśród zwicrząt 
20.05 .. King-liong" - film US:\ 
22.15 Sport 
22.35 TYd7.ień \V polityce 
22.45 Program rozrywkoVl'y 
23.40 "Slella uliczka" - film 

, USA 

I'ROGRA1\1 II 

10.00 TELE-!) 
14.00 Bariery 
14.~5 Matka Ziemia 
14.30 Preuut3cja lIolskich za­

bytków 
n.oo DżunR'la Am3ZoniJ 
15.19 .,Lwy atrYkatlskiej nocy" 

(1) - film orzyr. 
15.35 Sncktrum 

.15.50 Skażenia w HoDJtkonjtu 
15.55 Meandry architektury 
16.15 Pln~wiuv 
16.20 Studio sport 
17.00 Ozi " ,'c zvna miesiąca 
18.00 KRONIKA Z KRAKOWA 
18.30 Wielka 81'a 
19.30 Pl1bllcvshka kulturalna 
20.00 Wokół Quo vadis" 
21.00 Dru!!'i ohle'g w .. Dwój-

ce'" ." 
2L30 Panoram" dnia 
21.45 .. ObrainikH 

- film dok. 
22.11> .,znowu w Brideshead" (11) 
23.05 .0\ tra bet Kisiela 
23.20 Kom"n1arz dnia 

NIEDZIELA 
18 M;\RCA 
PROGRAM l 

8.10 Tydzleó 
9.00 Teleranek 

10.30 I 19.30 Wiadomości 
10.35 .. Ta.lemnlce rosyjskIej 

przvrody" - film kan. 
lL05 Kra.\ Ził miastem 
11.35 Telewizyjnv koncert :ty-

czeń 
12.00 .. Królowa Kukułeczka" 

teatr dla dzieci 
13.1~ "nortowa nkdziela 
14.00 Morze 
l!l.35 .. Panna dziedziczka" 

~er. braz. 
11.15 TeleexJ)reslI 
17.30 Telewlzv.iuy Teatr Roz­

malto~ci 
18.20 Sa') Reme (Zł 
19.00 WI""zorynka 

14 III 1990 r. 

20.05 .. Północ - Południc" (5) 
- ser. USA 

2L40 Siedem dni 
22.10 Sportowa nicdziela 
22.50 . .Eurofani" - mm dok. 

PROGRAM U 
8.Z0 Przegląd tygodnia oraz 

film •• Północ , Połud-
nie" - dla nlt'słyszącycb 

10.30 Azymut 
11.00 Koncert łyczeń 
11.25 Jutro lIoniedziałek 
12.00 Kronika ' filmowa 
lZ.10 .. Kane I Abł>l" (4) - film 

USA 
13.05 100 pytań do_o 
13.50 .. Autostrada do nieba" (3) 

film USA 
14.35 Z batuta I humorem 
14.50 .. PolaCY" 
15.35 "Podró~e w czasie i prze­

strzeni'· 
16.30' Bioll;rafie: "Margucritc 

Yourccnar" - film dok. 
17.30 Bliiej świata 
19.00 Wydarzenia tygodnia 
19.30 Galeria Dwójki 
20.00 Studio SłIOrt 
21.00 Łazienki Królcwsldc w 

Warsilawle 
21.30 Panorama dnia 
2L45 .,Kane I Abel" (powt.) 
22.35 "OJIver!" - lIremicra mu-

siealu 
22.50 Komentarz dnia 
22.55 Akademl;. wiersza 

1:t·':lIj'lAb!J:I 
19 MARCA 
I'ROGRAM I 

16.20 T~lcR'azeta 
16.25 LUZ 
11.15 'l'clee xpres.. 
17.30 Gorące Huk 
17.55 Fihn dok. 
18.30 S.koła mish'ww 
18.45 ]0 minut 
19.00 .. J:LlI ' ma.ły mamut szu-

kał m a.mv" 
19.10 .. W Sej-m'i" i S~nacle" 
19.30 I 22.30 Wiadomości 
20.05 Teatr TV: .. Reformator" 
22.~ Sport 
n.45 J('>ntrapunkt 
23.30 Jczyk fra ncuski (tS) 

PROGRAiW U 
16.55 J <;zyk angiels ki 
17.30 Antena. Dwójki 
17.45 Ojczyzna - ';"Iswzyzua 
18.00 KRONIKA Z KRA KOW A 
18.30 Zmaltałlia Q Polske 
19~10 Muz.:vezne wizyty 
20.00 Auto moto ran klub 
20.30 (hlłdźmv ~ami 
n.15 Rozmowv o cierpieniu 
21.30 Panorama dnh 
21.,15 •. Reimat" - film RFN 
22.55 )'{Qmentan dnia 

. >, WTOREK . 

20 MARCA 
PROGIL-\M I 

8 .35 I 10.20 Domator 
8 .59 Domowe przedszkole 
9.1~, lV.30 I ' Z2.~ Wi"domo~ci 
9.25 "Dolina nadziei" - mm 

franc-
16.20 1'1!lcR'aseta 
16.25 Tik'-Tak 
16.50 .. OpowieŚClI byczka" 
17.15 'Teleexpresa 
17.30 S"o.inenla 
17.5S JtUuika ' zdrowego 'Czło-

wieka 
18.15 Publicystyka 
18.45 10 minut 
19.00 . .. Leośna apteka" 
IIUO Plus minus 
20.15 .. Dolina nadziei" (2) 

film ·franc. 
' ~1.10 Sport 
21.W LJsty o .ospoda rcc 
21.55 Flesz " 
22.40 Film dok. 
23.15 Jezyk r9.'lyjskl (22) 

PROGRAM II 
18.55 -leKyk anld .. lski 152) 
17.30 Klub ludzi II przeszłością 
18.00 KROstKA Z KR\KOW.<\ 
18.3" 3łodlltWll wieczorna 
18.50 Publicystvka 
19.30 Studio sport 
2e.0\l PneboJp. Bogusława Ka­

C'zyńskleR'o 
20.45 RiccF.nlk praw obywatel­

~klch 
tl .~8 Panorama dnia 
21.15 . .Misł· rr. I Mah:orza ta" (1) 

- film TP 
23.20 I(omrotan dnia 

Da Za zmiany w ~rogram:e redakc.ia nie odoowiada. 

KOMIS "OKAZdAu 

- Przemyśl, ul. Krajowej Rady Narodowej 6 -
(boczna ul. Tatarskiej) 

z a p r a sz a ' Codziennie w godz. 9-14 i 16-17 
K-075 
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"Oziębienie" granic? 
- Po raz pierws'Z,. Jestem 

w Jednostce Wojsk OchrODy . 
Porranicza. bowiem' dawniej 
nie zależalo mi na takich 
kontaktach, rdyż Jeśli prze­
luaczalem rranicę _ - lo nie­
leralnie, w Tatrach. Ale pro­
szę tero nie trakłowaE jako 
przY.bk pod adresem wopis­
tów. którzy nie pótrafillmnle 
upilnować - powiedział na 
wstęp:e spotkania z dowódz­
twem i kadrą BieszcządZkiej 

Brygady WOP pose1 JANUSZ 
ONYSZKIEWICZ. 

Sporą część spotkania, w 
którym uczestniaył także pO­

seł TADEUSZ TRELKA, wy­
pełniły problemy żołnierzy w 
zielonych otokach, związane 

głównie z przeprowad za !!I\ 
właśnie restrukturyzacją tej 
formacji. Jeden z dyskutan­
tów stwierdził wprost, że do­
tychczasowa przebudowa jest 
"bwu.rą". gdyż zajęly się nią 

osoby działające "z pozycji 
Warszawy", nie znające specy­
fiki trudnej i odpowiedzialnej 
pracy wopistów, Parlamenta­
rzystów z OKP proszono więc 
° po-parcie słusznych żądań 
wysuwanych m. in. przez no­
wo powstały Niezależny Ruch 
Żolnierzy Zawodowych WOP. 

- Jest to Szc1lcgólnie wa­
zDe teraz - podkreślano 

gdy Dasze granice Z3C1lYOają 

się .,oziębiać", gdy powstaj(" 
wiele niepewnolici związanych 
ze zjednoC'lieuiem Niemiec. 

J. Onys7.'dewicz (który za­
strzegł się, że wystQP-~ je jako 

• 

t e o r e t 'y k, gdyź jeost ... szere­
gowc~m), podał w wątpl:l.wOŚć 

owo "oziębienie" granie. 

Odchodzimy od d e k I a­
r o w a n e J puy laźnl ...... po. 
wiedział -' Da rzecz dobr.". 
sąsledzłwa, "tóre Jest bardziej 
szezet'e I prawdziwe. II PflC'l 
to bC1lplecznielsze. Nie Jesteś. 
my tci 9 k a 'II II n I na lo. ie.­
by w stosunkach z Niemcami 
mle~ stal~ Odbezpieczone pJs. 
lolety, tym bard'Złej ie na­
szym zachodnim sąsiadem bę­
dą Już Dłe tylko same Niem­
eJ', ale o t w II r t a Europa. 
Ponadto Niemcy pnekonat,. 
się na wlasneJ skórze, ie 
wielkie terytorium. nie słanowi 
jeS'licze o sile państwa. Będlt 

też one .. wmontowane" w 
szerszy układ zachodnioeuro­
peJskI, zmuS'lione ograniC'liYć 

IicZ/chnie armię ... 

Na pytanie, czy potrafimy 
gospodarczo sprostać niemiec­
ki·emu potencjałowi, J. OnyS2'~ 
kiewicz odpowic-dział, że nasi 
zachodni sąsiedzi też będą 

mieli przez dłuższy okres po 
zjednoczeniu wiele własnych 

problemów. ta ',że natury go·s­
poda.rcze j, my z:::ś ten czas 
będziemy mo.r;li [lośw~ęcić na 
odbudowę ni1szej ~osrf)darki. 

- Nie powinniśmy popad~ć 
w cuforię z powodu zJ'~dno­

czelli.a obu pailstw niemiec­
kich, ale musimy być reali­
stami i zdawać sobie spr:swę, 
że mają one du tego prawo. 
Idziemy do nowej Europy I 
osobiście bardzid nicpokoi 
mnie to, co dzIeje się w 

Związku Radzieckim, oli sy. 
tuacJa w Niemczech - dodał 

J. Onyszkiewicz.. - Wojska 
Ochrony Porranieza, obojętnie 
jaklł przyjm" nazwę, będ" 0-

wsze potrzebne, Idy,:ł we 
wszystkich krajach istnieje 
przeclci element krymlnaln,.. 
szpiegowsld U".. uslIuJlłcy 

pneśl1zn!łĆ się pncz granicę. 

Oprócz dominujących spraw 
d{)tycz.ących restruk·turY'Lacji 
WOP, parla.mentarzystom 
OKP u.daw.1lno takie pyta~ 

nie bard~j ogólne. Na przy­
kład: 

- Kiedy dvscycplina. postów 
będzie taka, jak w wojslku? 

- Czy pojęcie ,.zawodowy 
polityk" w odniesienrn d-o 
parlamentarzystów nie od­
dz~eli tYf;h ludzi od ich wy­
oorców i spoleczeństwa? 

- Nie jest ważne - odpo­
wied:z:iał J. Onysz~iewicz 
ilu poslów bierze udział w 
debacie, lecz ilu w glosowaniu 
- i jeśli tu ich brakuje, ło 

jest to bolesne. J clili chodzi 
natomiast o "zawodowych" po­
słów, to trzeba sobie zdawać 
sprawę, że np. rolnik czy 
adwokat, jeśli przC1l caly czas 
dzialają IV Sejmie. w którym 
Jest ,.urwanie głowy", nie mo­
gą wykonywać praey zawodo­
wej, a tym samym zarabiać. 

Muszą Jednak spotykać się 1 

wyborcami, gd~'ż jeśli tego 
zaniechają, to w ptzys7.loścl 

ich nle w~·!Jiorą ..• 

JAN ?>IISZCZ.-\K 

samorządu terytorialnego 
, . 

·Koncepcja 

iesł dosyć Jasna mOWI J. Onyszkiewicz 
Wiele mówi się o czekaj,\cych nas wyborach 

samorządowych, lecz nowa koncepcja samorzą­
du terytorialnego nie ZRwsze wydaje się klaro­
wna. Korzystając z obecności w Przem~'ślu J A­
NUSZA O;\TYS~KIEWICZi\, popro,}ili~my go o 
krótki komentarz- w tej sprawie. 

wa nie pOdlega centralncj, lec1l wybieranym or­
ganom samorządowym.. 

Dla przykładu: działająca w gminie rada jest 
mniej więcej odpowiednlkicm Sejmu \'V skali 
kraju, zaś gminna administracja - odl>owle­
unikIem rządu. Warto przy okazji przypomnieć, 
że np. w Stanach Zjednoczonych rząd nazywa­
ny Jesl administracją. - Wiadomo. że istnieją dwa sposoby organi­

zacji państwa: c e n t r a t l s t y c Z n y, gdzie 
jest administracja I,)aństwowa, mająca swoje 
agendy na poszC:wgólllyeh szc1leblach - I d r u­
l i In o d e ł, w kwrym administracja. tercno-

Je.~1l chodzi o wyższy szczebel, np. wojewildz­
twa, to myśllmy, że będzie tam atlminiskac.la 
państwowa orl?z sejmiki, składające się z pued­
shn"ic1eU pilszC'l.ególnych gmin.. 

Wbrew ludzkim • 
I boskim prawom 

ZYCIE"~·~; ,:' 
. :·ró.m~",Via·· , . 

~ , . . . 

w ub. 
Zarządzie 

ZBoWiD - 11 
wy - odbyło 
spotkanle..~ 

miesilłCU, w 
Wojewódzkim 

pana Inicja.ty­
się eiekilwe 

- T.ak. Dok!adni-e 7 i 8 
lutego. Do naszego klkame­
go ~'ona dołączY'l! kOledzy -
z.bo-vidowcy z. Kat{)wic i 
Rz.eszowa - pik figI Ad3m 
fluat i mj.r mgr Zbigniew 
Dydek. Przedyskut.owaliśmy 
najważ,nlejsze prOblemy 
członków zw~z.ku w as.pek­
tach: histor)"Clmym, etyczno-

z MARIANEM BURAKIEM prezesem 
IW Związku BOjowników o Wolność 

I DemokraCję w Przemyślu 
-soc.i-ologio.ny!U, 
-i d-e"OlogicZc'1Yn1 , 
-psychologicUlY!ll 
gic-LJlym. 

polityczno­
le<>logicżno­

futurolo-

Uczestlllcy spotkania 
,sprecYŁol'I'ali o.kr('ŚJone wulo­
ski". 

Uznaliśmy za cel<J.we 
promo wan:e tych wy"iłków 
s [Xllec7.Tlych , które zabiegają 
o plurali,; ty~lillą jedność, 
sz.acUJ!lek dla osób z-astużo­
nych, kulturę osobistą t spo­
łeczną. Poniewaź wolność l 

demokracja są ideala!"!1i, do 
których dą~yl w prz.uz.lości 
i kontYlluU.:e to obecnie na­
ród polski, niczym niCl.7.'l­

sadnione wydają si~ tenden­
cje zmierzające do zmiany 
nazwy naszego związ.ku. Wy­
szliśmy z założenia, że przy­
czyną zła -;'1 ludzie, a nie na­
zwy - szczególnie te, które 
w zn<lcl.eruu onomastycznym·, 
logicznym, semantycznym i 
historycz;nym nie są dotkniE:­
te .. wadami". Powoływaliśmy 
się na ILczne en.cyk liki papie" 

3 

Nie NKWD ani UOP 
,,Na. dzień dziSiejszy Slu:ba. 

Bezpieczeństwa w sta·rej struk­
turze praktycznie od wie~u mi.e­
sięcy już nie i~tnieje. Pozostali 
natomias·t nie-liczni pTacownicy 
teg{) apara.tu, k.tórzy w więk-
8Z<>ści uznali, że nie majq pO­
wodów pra.wnych a.ni T1U)ralnych 
abll w chwili obecnej w po­
ploch,u porzucać pracę i lllde­
rał przesz/,ość". Tak rozpoczyna 
się stanowisko funkcjona.rius'.y 
Służby . Bezpieczeństwa Wo-
jewó<Wdego Urzędu Spraw 
Wewnętrz;nych w Przemy-
ślu, podpisane przez 27 
osób, a skierowane do poslów 
I senatorów ziemi przemyskiej, 
szefa SB MSW płk. Jerzego K o-
p a c z a oraz lOkalnej prasy. 
Rmmawiam z trzema z ni·ch: 
ppłk. TADEUSZEM SZCZAS­
NYM, ~~. ROMANEM KRUPĄ 
I por. JANUSZEM GRODEC­
KIM. 

- Przedstawiając nasze sIano­
wisko o nic nie prosimy. ani 
niC'liego nie żądamy, chcemy je­
dynie wyjaśnić pewne sprawy. 
Oczekujemy również na rze!elną 
ocenę, spOdziewamy się zr01lU­
mieDia, a także tego, ze emocje 
nie będą brać góry nad r01lsąd­
klem. 

.. Przez wiele lat zle-ca-no nam 
zada nia polegające na dostarcza­
niu informacji doty.czących glów­
nie nastrojów występujący.ch 
w różnych grupach społecznych 
i zadwwania niek,tórych d:ia!a­
czy. ulxa<tanych wjWCZCl-S za o­
pozy.cję. J edrwk zn aC::11 a część 
naszych inform.acji dotyczy/a 
również os>ób zajmujących wów­
czas kierownicze stan-owis'{Q w 
admi-nistracji państwowej i go-
spod-Q;rczej. okr~Hanych d:isia) 
m'anem n-omen/{IMury. Pow-
szechny by! negatywny sto>u.ne.,< 
większości spoleczeństwa do tych 
osób i ich działań. dtatego tb­
chętnie donoszono 1U1m o ich. 
dzialaniach niezgodnych z pra­
wem. nadużyciach i wszelkie­
go rodzaju wypaczeniach". 

- Nasi szefowic cz~sto mani­
pułowali naszymi informacjami 
względnie w ()góle ich nie Wy­
korzystywali. Spotykaliśmy się 
1 zarzutami, ze oni spodZiewają 
się nie tego typu informacjI. Nie 
odpowiadały one linii politycznej 
resortu_ Przekazywanie rzetcl­
nych Inform_.eji o patologicz­
nych zjawiskach w życiu po!l­
tyc7.nym I gospodarczym woje­
wÓIlztwa hywalo powodem po­
dejrzeli kierownictwa stużbowc­
go wobec wic'u pr;\cowników fi 

powiązania z Opozycją, sprzy ja­
nje Jej i nicdostneganic lagro­
żenla z jej strony. Informowano 
stosowne komórki organizacyjne 
o naszej rzekomo malej przyda­
tności do pracy w organach SB. 

Slucham i m:śl~: Jacy byli i~h 
szefow:e, w:em z wtas"ych. n;~­
miłych doświadczen kiedy 00-
mó .'·iliśmy publ: t.::owa n:i a ant y­
ko~~ iel<lych a ~ Łykulów. WlGc 

~":i~. a szczególnic: .. O wol­
ności" z l8i18 r., .,I\p;.~i o po­
;~ój" z 1914 r .. ,,0 pOl:oju i 
chrzl'ścij::\ński r, l poje dn.a·ni li " 
z 1920 r., "O pra wd..:iwci 
jedności ch-r:wścij Hn" z 1928 
r., ,.0 pokoju i n:epokojach 
społecznych" z. 1947 r. ,,0 
modlitwie za pokój" z Ul56 T .. 
,,0 pr~wdziwym pokoju na 
ziemi" 1. 1963 r .... O popiC!ra­
ni'l ludzkie<!o rozwoju" I z 
1967 r.. .,0 mitosie:-ddziu" z 
1980 r., ,,0 nauce "połecznej 
Kośdoła" z 1987 r .. ,,0 po­
jednaniu I po'wcie" z 1984 r. 
Komentowaliśmy apel pG.pii!­
ia .Jana PawIa II z 2 VI 
,979 r .. który na Okęciu po­
wiedział ,.Pragnę, aby owo­
cem moich odwiedzin s·łala 
sit: jedność wcwnętrzna mych 
rodaków". WyraZiliśmy prze-
konanie, że w stosunku do 
członków ZBoWiD będą 
przestnegane wszy9tkie zasa-

wierzyć, czy nie wierzyć? A jed­
na.k wierzyć! Stali czytelnicy 
naszego tygodnika pamiętają na· 
sze publLkacje z lat 1980--1981 
mówiące o nad'Uiyciach wladzy, 
jaśniepaiłstwie i innych przywa­
rach niektórych ówczesnych pro-­
minentów (m. in. artykuły o 
.. bacówce" w HoIubli, ośrodku 
rz.ądowym w ArIamowie). Infor­
macje o pewnych sprawach, pO­
parte niezbitymi dowodami. ().o 

trzymywalcimy również od {un­
kcjon-a.riuśzy MO i SB. pod wa­
runkiem nieujawniani'a źródła. 
W świetle powY'ższego wi·a·fygod. 
nie wygląda kolejny akapit "sta­
noW!iska". 

..( ... )chcemy stwierdzić, że $t-a­
nowezo odci1U1my rię od tych 
lu,dzi w a.paracie SB, którzy w 
spoSÓb niegodny, często z powo­
dów osobistveh, naduż'!J'W{I;!i 
swoich uprawnień, wykorzl!st-u­
jqc tę S'lużbę dla re·aliza"ji mte· 
resów ()kre~lone, grup I osób. u­
ważamy. że azja/a'nia zmierza­
jące do obarczenia odpowiedzial­
lWŚciq zbiorowq wszy,s·tkz,ch. twn­
kcjorur'rius-zy Slużby Bezpieczeń­
stwa za c, yny nie dokonane, 
przez wie,Lu z nas 3est wysoce 
krz)fWd;zqce i po:{)staje w sprze­
cznośc i z ideaLami głoszonymi I>­
becnie przez większość si! spoŁe­
cznych. jest SP'Tzeczne z podsta.­
wowjfrni zCl-Sadami współżycia. 
między Ludźmi i jest roktem Te· 
wanżu. nie1U1wiści i zemsty". 

- Zanim zaproponowano nam 
służhę w SB pracowaliśmy w 
różnych zawodach, wielu spo­
śród nas miało krytyczn:l' s'os\I­
nek do tego co się działo; w 
państwie, totcż często w róż­
ny sposób wspieraliśmy prze­
miany. Szczególnie boll porówny­
wanie nas tlI' "'KWD lub UB. 

Moi rozmówcy są młc-dz.i.. Tak 
nil oko najstarszy ma ponad 
czterdzies~kę. najmłodszy - pa. 
niżej trzydziestki. Kiedy w daw-
nych, powiatowych czy woje-
w6d-z.kich urzędach bezpie·czeń-
stwa publicznego wprowadzano 
metody działan;a za,porYCl.O\1c 00 
NKWD. a za.stępcami szefów by­
li .. Hus-cy". oni chodzili do pod. 
stawówek luh n:-e bylo ich na 
świede. 

- Gdybyśmy naśladowali or­
gana NKWD lub UB. to prze· 
mIan y demokratyczne w Polsce 
byłyby niewątpliWie bardziej 
dramatyczne, "O myśli naszej 
służbowcj i partyJnej konserwy, 
Nie można pchać wszystklch do 
jednego worka, dlatcgu też do­
magamy oię, po l!stawowym roz­
wiązaniu SB, indywidualnegIt 
przeglądu przydatności każdego 
z nas do służby w. pr1lyszłym 
lJrzędzie Ochrony Państwa. U­
ważamy, że wielu z nas posl!lda 
kwalifikacje 'lawodowe j cywil­
ne, które chccmy spożytkowań 
dta dobra R7.eczYPQspolitej Pol­
skiej. 

Nobwał Z. ZIEMB0LEWSKI 

dy prawa krajowego l mię­
dzynarodowcr\o, j.ak również 
PO'ł/szc-chne zasady moralno­
ści.. 

- Konkludując. .. 

- Wobec zjednocz,eniowych 
tendencji spolccteńs1 w Euro-
py l ś\viata. a ;zczególnie 
spoleczeó.stwa niemieekiego, 
u:anatlśmy Ul nieprawdopo­
dobne Intencje niektórych o­
sób proponujących rOZlwiąUl­
nia mające na celu antago­
nizowanie. destabilizowanie i 
dCl.integrowanie naS7,ego 5pO-
łeczeństwa. w tym również 
nas7.ej organizacji. SpoJe-
cz:eńsŁwo pragnie względne­
go d~brobytu materialnego, 
zdrowia l optymal.nego kom­
fo~tu psychicznego w atmo­
sfe rze patriotycZll1cj jedno­
ści. 

Rozmawiał L. C, 
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Obiektywnie o Polakach i IYdach 
Przyzwyczailiśmy się do wysłu­

chiwania nieprzychylnych opinii o 
naszym stosunku do Zydów, a na­
wet do... współudziału w Ich za­
::ładzie. tuleż miłym zaskoczeniem 
była obiektywna. a nawet źyczJ.i­
wa Polakom. ocena przeszłości jaką 
dał bawi ący w naszym kraju mini­
ster spraw zagranicznych Izraela 
M o s z e A r e n s. Na tu. że Polacy 
pomagali Zydom w przetrwamiu 
oku.pacH. narażając Slle czesto na u­
tratę życ ia. gdyż za pomoc im udzie­
loną grozi ła kara śmierci, a w naj­
lepszym przypadku obóz. jest wiele 

przykładów. Otu kiJka z nich z 
Przeworska i oko·lic (zaczerpn.ięte 
z opracowania J ó z et a B e n b e n­
k a - "Repre~je na ludności żydo­
wskiej"). 

Kilka tygodni później polecono 
Izraelitom opuścić miasto i WY­
nieśó się do Sieniawy lub Jarosla­
wia. gdzie organizowano dla nich 
getta. Nie wszyscy jednak usłu­
chali rozkazu, wielu ukrywało się. 
Części z nich, dzięki pomocy Pola­
ków, udało się doczekać wyzwo­
lenia w samym Przeworsku. jego 
okolicach lub odległych miejscowo­
ściach. 

W 1939 roku w Przeworsku na 
7242 mieszkańców było 1472 :ł:y­
dów. Represje pl'Zeciwko nim roz­
poczeIi Niemcy 12 września - ka­
zali zamiatać im miasto, II przy 
okazji poobcinali wszystkim brody 
i pejsy. W tym samym mniej wię­
cej ezasie spalili syna!!,ogę. obiekt 
zabytkowy •. liczący około 400 lat. 

Przeworszczanle załatwili Dinie 
Adolf aryjskie dokumenty na 
nazwisko Anna Sobańska. Mając 
"lewe papiery" wyjechała w oko-

Czy Dzieduszyccy 
obejITlq rodowe Zarzecze 7 
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w wyniku b1ędnej interpretacji ówczesnych ak­
tów prawnych, pozbawieni zostali majątku. 

~ <> ~ 
Na przestrzeni wieków właściciele Zarzecza 

wymieniali się wielokrotnie. Wieś była m. in. w 
posiadaniu Ramszów, DydYl1skich, Morskich, by 
w początka<:h XIX wieku przejść w ręce Dz.ie­
duszyckich. Stało się to za sprawą małżeństwa 
Ignacego Morskiego z Magdaleną Dzieduszycką. 
Co pr~wda małżeństwo to było niezbyt udane 
i w 1817 roku zakończyło się rozwodem, jednak 
zmarły w dwa lata póżniej Ignacy pozostawił 
swojej byłej żonie Z1rzecze. Ta wykształcona i 
wszechstronnie utalentowana kobieta bardzo e­
nergicznie zabrala się do generalnej przebudo­
wy podupadłego nieco dworu. W stosunkowo 
niedtugim czasie wzniesiono okazały empirowy 
pałac (do którego nowa właścicielka sama za­
projektowała wystrój wnętrz), żałożono p:;\rk w 
stylu romantycznym (sprowadz<ljąc w tym celu 
wiele egzotycznych roślin), postawiono również 
nowoczesne zabudowania fołwarczne, a także 
wicie domów chłopskich, zmieniając caly układ 
przestrzenny wsi. 

Magdalena Mo.rska dał.a się poznać j..1.k.o me­
cenas kultury i sztuki oraz autorka wydanego 
w roku 1836 w Wied.niu a.Jbumu "Zbiór rysu'n­
ków wyobrażających celniejsze budynki wsi Za­
rzecze w obwodzie przemyskim ... ". Zmarła w 
1847 roku, a majątek zapisala swemu bratu Jó­
zefowi. 

Józef Dzieduszycki zlparl kilka dni po ~mierci 
siostry, włości zarzeckle przeszły na własność 
jego syna, Włodzimierza, który zarządzał nimi 
przez przeszło pól wieku, dając się poznać jako 
wybitny organizator życia gospodarczego, me­
cenas nauki i sztuki i gorący patriota. Jako je­
den z pierwszych w Galicji zniósł pailsZczyznę, 
zorganizował nowoczesne gospodarstwo rolne 
specjalizujące się w hodowli nierogacizny. Za 
jego pomocą utworzono w Zarzeczu ' zakład pro­
dukujący maszyny rolnicze. Po jego śmierci, w 
1899 roku, majątek nadal pozostawał w N!kach 
Dziedusz.yckich. O~tatnim dziedzicem tych dóbr 
był wnuk Włodzimierza. jego imiennik, zarzą­
dzający majątkiem od 1918 roku aż do 1944. 

~ O ~ 
Dekret o reformie roln.ej pozbawił Dz:iedou­

szyckich majątku. Ziemię orną rozdzielOno po­
między małorolnych chłopów i dawną służbę 
folwarczną, zaś CZ!!ŚĆ ziemi, wraz z obszernym 
zespołem palacowo-parkowym, przcznacrono na 
bazę dla planowanej szkoły rolnicze j. 

Gminna Szkoła Rolnicza zaczęła funkcjono­
wać w 1946 roku. Rok później utworzono Gim­
nazjum Rolno-Mechaniczne. Później szkoła 
przechodziła liczne reorganizaCje, __ przybywalo 
uczniów, nauczycieli, rozrastała się zarówno ba­
za dydaktyczna jak i gospodarstwo przyszkolne. 
Na potrzeby szkoły adaptowano budynki pod­
worskie. w pala.cu urządzono internat. 

Z czasem stare obiekty przestały w.vstarczać. 
W d rugiej połowie lat 60. wznie ~ iono kompleks 
nowoczesnych bud ":nków szkolnych wra,,; z salą 
gimnastyczni!, zapleczem gospodllrczym i no­
wym inte rnatem. Znaczni.: poprawiły s i~ wów -· 
czas warunki zdobywania wiedzy, choć nie spo­
sób nic zauważyĆ', iż z10kalizowanie t e j instytu· 
cji na h!1'eni,' dawn e;:o parku i ogrodu nieod· 
wracal n ie zniekształciło pie rwotny uk ład prze­
s trz~nny t ego zahytkowego miejsca . 

Po d r u [! :e j wojn ie światowej obow i ą zek 0-

chro ny zabytków architekt·ury i budownictwa 
rrze jęlo pr-zed e wszystkim pa l'!stwo. W wielu 
przypadkach m()~Jiwości podjęCia zabiegów kon­
se rw::ltorskic l1 były (i nada l s::j) dość skromne. 
Kłopoty te nie ominęły t'-lkże Z·ll'zecza. Ki ,~dy 
okaza ło s ię, że resort rolnictwa (któremu pod­
!pga zespół szkÓl), nie moż" zapewnić \vystar­
czających środków na przeprowa dzenie general­
nego remontu pałacu. zdecydowano przekazać 
ten cenny, choć kłopotliwy, obiekt na ccle upo­
wsz0chniania kultury. 

W 198.5 roku pałac wyłączono więc ze szkol­
nego kompleksu i przystąpiono do zakrojonej 
na szeroką skalę rewaloryzacji. Według przyję-

tej koncepcji ma się tu mieścić gminny ośrodek 
kultury, biblioteka gminna i szkolna, klub-ka­
w i.a.rnia , a także Urząd Stan.u Cywilnego (choć 
przy tym ostatnim pojawił się niedawno znak 
zapytania). Prace, prowadzone lokalnymi silami 
przez Grupę Remontowo-Budowlaną przy Urzę­
dtie GminJlym oraz podwykonawców, przebiega­
ją dość sprawnie. Dotychczas osuszono zawilgo­
cone fundamenty, pokryto budowlę blachą mie­
dzianą, wymieniono przegniłe stropy, wykonano 
instalację centralnego ogrzewania I elektryczną, 
kontynuowane są roboty wykończeniowe oraz 
elewacyjne. W sumie wykonano już około 80 
proc. zaplanowanych prac i to, czy zostaną one 
niebawem ostatecznie zakończone , zależy przede 
w ,>zys tkim od możliwości finansowych. A z tym 
- jak powszechnie wiadomo - coraz trudniej. 

O 
Dz.i.eduszyccy (ostatni dz.ied2ic zos.tawił liczne 

potomstwo) odwiedzali po wojnie swoją rodową 
posiadłość, aczkolwiek nie miało to żadnego 
wpływu na funkcjonowanie szkOły rOlniczej czy 
prowadzenie remontu pałacu. Trudno zresztą, 
by mogło być inaczej, wszak tzw. klasa da-

• wnych posiadaczy, według obowiązującej w pe­
erelu tezy, skauma została nieodwracalnie na 
margines historii. 

We wrześniu ubiegłego roku przyjechała do 
Zarzecza Ewa Dzieduszycka , córka Tytusa, 
wnuczka ostatniego dziedzica, i zaproponowała 
władzom gminnym pomoc przy zakol1-
czeniu remontu i urządzeniu pałacu, wa-
rUnkując to wydzierżawieni.em Jej ki,]-
ku pomiesLCzeń. Do spisania formalnej 
umQWY (co podobno mia.l>O uruchomić 
jakieś rodowe fundusze) wówczas jednak nie 
doszło. Przypadek sprawił, iż niemal w tym 
samym czasie odwiedziło Zarzecze dwóch sy­
nów ostatniego dziedzica - Jan i Eustachy, 
którzy bardzo interesowal i się rewaloryzacją i 
udzielili przy okazji cennych wskazówek, m. in. 
w sprawie renowacji parku. 

W styczniu br. ponownie przybyła Ewa Dzie­
duszycka, tym razem IN towarzystwie prawnika, 
i zglosiła chęć przejęcia całości pała.:u W,faz z 
parkiem na własność, deklarując przy tym wo­
lę przeznaczenia obiektu na cele upowszechnia­
nia kultury. Ponadto wniOSkodawczyni zamie­
rzała przejąć i adaptować na hotel dla gości 
zagranicznych dawną oficynę dworską, . wejść w 
spójkę z gospodarstwem przyszkolnym, wpro­
wadzając hodowlę krów lub tworząc stadninę 
koni, a także planując w przyszłości przenie­
s ienie IN inne miejsce szkoły rolniczej, by od­
tworzyć całość zespołu parkowo-pałacowego w 
dawnej postaci. Rozmowy z naczelnikiem gminy 
Wiesławem Kubickim, przewodniczącym Gmin­
nej Rady Narodowej Rudolfem Banasiem, w o­
becności dyrektora Zespołu Szkół Rolnicżych 
Antoniego Zardzewiałego i dyrektora miejsco­
wej szkoly podstawowej Władysława TE;Czy, 
zakończyły się konkluzją, że wnuczka osta tnie­
go dziedzica przedłoży. dokładną pisemną ofer­
tę, która bEodzie poddana pod konsultację spo­
łpczną. 

Niedługo potem naczelnik gminy otrzymał 
list od Jana i Eustachego Dzieduszyckich, w 
którym wyrazili oni uznanie za prowadzenie 
prac rewaloryzacyjnych w pajacu i prosili, by 
planow i propozyc ji ich bratanicy nie trakto­
wać poważnie. 

Tak wi"c, życie w Za rzeczu toczy siE; utarlym 
tr ybem, sporym problemem wJadz gminnych 
jes t doprowa dzenie do zakończenia remontu pa­
łacu, a właściwie znalezienie na ten cel niezbę­
dnych środków. W Zespole SzkM R olniczych 
już teraz myŚ li s ię o maturze i naborze na 
przyszły rok szkolny (zap!;mowano trzy nowe 
oddziały) i nic nie wskazuje. by organizacyjna 
stabilność tej placówki byla w jaki ś sposób za-
chwiana. -

A DzieduszYl:cy? Ród bardzo dla Zarzecza za­
służony. Być może, w nowej rzeczywisto,jci, w 
jakiś oryginalny sposób zaznaczą swoją obe­
cność, choć banalnie brzmi przypominanie sta­
rej prawdy, że czas miniony nie powraca ni­
gdy. 

ZDZISŁA WSZELIGA 

lice Warszawy, gdzie pracowała 
jako pielęgniarka. Morez Keston i 
żona jego brata ukrywali się przez 
pięć lat w Przeworsku I wojnę 
przeżyli. Dwoje żydowskich dzieci 
o imionach Binek Gat le) i Feiga 
(lat 9) ze Stu dziana ukrywał w 
swym młynic na Błoniu Browar­
nym W. Kapusta. Dzieci opuszcza­
ły schowek tylko nooą i chodziły 
za jedzeniem po sąsiadach. M. in. 
karmiły je i odziewały panie Szoz­
dowa. Toplaszowa, Fulmysowa, Li­
chotowa. 
Prze~ pewien czas prze-

chowywał u siehie :2:ydówke byly 
pracownik policji W .. Winial'ski, 
kIedy jednak fakt ten stał sfę zbv't 
głośny. za.łatwił jej wyjazd na ro­
boty d~ lU Rzeszy pod fałszywym 
nazwiskiem. 
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Józef Brason. 1astępca przewor­
skicgo notariusza zatrudniał u sie­
bie przez całą okupację. jako po­
moc domOWą/ :2:ydówkę. Jej pocho­
dzenic było, rzecz jasna. utrzymy­
wane w tajemnicy. Mal'ia Koczór ze 
wsi Ujezna wychowywała przez 
kilka lat mala :ł:ydówkę, którą -
j~ ko 6-miesi~czne dziecko - pod­
nucono jej pod drzwi. Po wojnie 
zgłosili się pO nią rodzice. Poma­
gał :2:ydom Eugeniusz Jaroszyński 
kolejarz na stacji Grodzisko Dolne. 

Byli więc sołJie ludzie braćmi w 
p:>trzebie, również w tamtych stra­
sznych la.Łach. 

ski 

Dla WRN też sknnczył się karnawał 
Na swej kolejneJ sesji, Odbytej - nomen omen - w środę poplelcow~ 

- WRN uchwalila budżet woJew6dztwa na rok 1990, który wynosi bliSkO 
243 millard6w złotycb, z' czego Jeszcze prawie 41,5 mld al trzeba prze­
kazać, zgodnie z ucbwał~ Sejwu RP, do bud<i.etu centralnego. Prtyjdzie 
wi(c w tym roku cienko prząść, czego zresztl\ można się było spodzie­
wać, ale co spowodowało wyrażne podenerwowanie wielu radnych do 
tego stopnia, że pod koniec sesji, już po uchwaleniu budżetu, w sali 
znajdowało się niewielu ponad 30 spośr6d 99 naszych mandatariuszy do 
WR~ -

Burzliwy przebieg sesji dal się 
n.awet we zna.ki przewodniczącemu 
WRN JERZEMU MASTALERCZY­
KOWl, który pod koniec' obrad 
przekazał insygnia i prowadzenie 
sesji swemu l.ru;tępcy ANTONIEMU 
WISNIOWSKrEMU . . 

O opinJe n<1 temat przebiegu de­
ba~y i problemów związanych z 
budżetem wojeWÓdztwa poprosili­
śmy dwóch l'.adnych. których wy­
stąpienia wywołały spore porusze­
nie. 

prowadzić m. In. do konfliktu mia­
sta ze wsią. Zgłosiłem więc wnio­
stok, aby pn:y podziale dotacji na 
wspieranie lokalnych inicjatyw za­
stosować przelicznik .. ludnościowy". 
(Wniosku tego rada jednak nie po­
parła opowiadając się za propozy­
cją FRANCISZKA BUKSAKA: wy­
Sl:Jkość dotacji uzależnić od stopnia 
zaa.n!larowania I wkładu ludności 
zamieszkałej w danej gminie czy 
mieśc:e ). 

JAN NUCKOWSKI: - W moim 
ANDRZEJ- BRYLINSKf: - .~yła wystąpieniu starałem się poruszyó 

to jedna li! ważniejszych SCSJI W drażliwe sprawy województwa. by 
nowym układzie ekonomicznym m. in. wywolać ożywioną dyskusję, 
kraju; ale ehyba także najtrudniej-' CG sie zresztą udało. Uważam. że 
sza. Radni musieli bowiem zdecv- r:łota.ej(" z hudżetu. I1a przykład dla 
Ihwać. jak podzielić niewystarcza- Wojewódzki-g!) Przedsię·hiorstwa 
jące środki finansowe. Zastanawia- Komunikacji Miejskiej. kilku in­
no się nawet. czy rozdzielić te nych jl'dnostek. czy tez na admlni­
środki nR cały rok. czy tylko na "lradę państwowa - należy zmnirj­
cześć roku, aby dać następnie szyć. abY równ!<'ź oni ponosili 
możliwość dalszCl{o pod7.lału maj:\-- s'<ulkl krvzvs\l. Zaoszczed7-onc- w 
cym powstać samorzadom tery to- ten sposóh kw'oty przeznaczyó zaś Da 
rialnym. Wuiosek ten nie został inne działy. Cakle jak \lp. rolnictwo 
jednak zaakceptowany. Moim zda- j oświata. ProTlo~ycje te wynikają. 
niem. o czym mówiłem. niesTlra- zreszta z wo:'zdnieJ przeprowadza­
wiedliwy jest np. vodział środków ' nyclt r,,?omów z wyborcami i rad­
na popieranie czyni.w społecznych, nvmi. (W mvś! tp.l su~est.ii WRN 
preferowani .. niektórYCh jednMtek z':"' niejs7.vln d(}!.s('je trzl'm jedno­
administracyjnych. pn;v C2ym 0- stk?m. B ś:'>fYlk! t.p nr·zeniesiono do 
kreśl:łem to mianem .. luhiH'1.0W- re'zerwv budżetowej). 
skicJ:'o lobhy" Takie poe7,vn'tl'ia 
mogą. w niektórych puvparlkal'h 

• 
Sqsiadowi 
dać "V\Tody? .nle 
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cie jest w Sarzynie i "nic się nie dzieje"; Szef Rady So­
łeckiej mówi!, że co prawda nikt nikomu wody nie broni, 
ale społeczeństwo winno być poinformowane o badaniach 

jego wynikach. 

Prace przy pl'óbnych odwiertach niby nadal trwały, ale 
sytuacja stawala' się coraz bardziej napięta. Padła propo­
zycja, aby opracowanie ekspertyzy zlecić- naukowcom, do 
których zaufanie będą mieć ·obydwie strony. Tymczasem, 
22 lutego dyrektor WojeWÓdzkiej Dyrekcji Inwestycji (in­
westor zastępczy) zateleksowal do naczelnika Przeworska, 
że "okoliczni chlopi utrudniałą wykonywanie wierceń" eki­
pom "Hydroskopu". Utrudniali tak skutecznie, że pracow­
nicy tej firl1'!y nie tylko przerwali prace, ale w ogóle o­
puści] i wioskę. Nic nie wskórał także naczelnik Przewor­
ska; spotkał się - jak mówi - z argumentacją typu .. nic, 
bo nic", a nawet z wrogością. Dzisiaj zatem raczej ' ni~ 

z,1l10si się na to, aby mieszkańcy Jagielly dali wodę Prze­
wor.~kowi. 

- Nam nikt nie pomagał w gazyfikacji, nikt nie chce 
pomóc przy remoncie ~zkoly, wszystko musimy robić sa­
mi. I tak żyjc się nam ciężko. a co będzie. gdy jeszcze w 
naszych studniach braknie wody? Teraz nie mamy pit,uię­
dzy na budowę WOdociągu, bo wykosztowaliśmy się na 
gazyfikację - to opinie zasłys zane w miejscowym sklepie. 

Każdy z<1lem ma swoje raCje - Przeworsk rozpaczliwie 
szuka v.ody, a mieszkańcy Jagiełły uważają, że gdy będZIe 
ją pobieral z ich wioski, to zami.eni się ona w pustynię· 
Naczelnik PrLeworska zastanawia _ się, czy te wody głębino­
we to skarb t y lko .Ja gi ełły, czy też inni również mają do 
nich prawo? Na podszepty o ewentualne kroki odwetowe 
w stosunku do nieżyczliwych sąsiadów stanowczo protestu­
je - n.ie! Uważa, że byłoby to postępowanie zaczerpnięte 
z zupełnie innej cywilizacji. 

Cz. DUSKO 
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Ceny. jakie odnotowaliśmy na 
przemyskich "ciuchach" 6 mar­
ca: 

terma elektryczna S-litrowa 
(prod, pol.) - 400 ty;;. zł; kom­
plet szklanek (6 szt.) wysokich, 
pozłacanych - (prod . :rad z.) -
25 tys. zł; maly ślimak szklany 
- szkło artystycLIle (p.rO<i. 
radz.) - 3 tys. zł; mały mły,n<C'k 
elektryczny (prod, radz.) - 35 
lys. d; komplet Iyrek j łyże-' 
czek (,po 6 szt.) - 25 tys. zl; 
komplet wldek6 w i .oooy z CZM'­
oą rękojeścią (prO<!, radz,) -

Kurs dolara 
Przęd "Pewexem" w Przemy­

ślu (5 marca): skup dolarÓW po 
9300-9400. sprzedaż po 9600-
97?<l (ale można ku.pić tan iej, 
o Ile mamy talen·t do negocja­
cji z "koniem"). W kantorach 
PKO Przemyśl: skup - 9310, 
sprzedaż ,.;.. 9600; umi=kowane 
zai,n.teresowanie 1.r8J1lSakc iami. 

" .KINA 
JAROSLAW 
Kino "Westerplatte" 

14--16 i 18--21) III - ,,Porno" 
(,pol., lB). 
Kino "Oka" 

14- 15 III - " P<rot«tor" 
(USA, 18). 

16-10 Ul - "Skorumpowani" 
(fr .. 15). 

19-20 lU - "Honor Briukh" 
(USA. 16), 
LUBACZ()W 
Kino "Melodia" 

14 lU - "KoMłJ.lllmenblau" 
(pol.. 18). 

1&--16, 18 r 20 III .- "Lud:t.ie 
koty" (USA, 18). 
PRZEMYSL 
Kino "Bałtyk" 

14--16 III - "Człowiek w og­
niu" (USA, 18), 

18--20 III - "Choee mi się 
v., yć" (pol.. 18). 
Kino "Roma" 

15-16 III - "Samo,lny Wilk 
Mc Qu.ade" (USA, 15), 

18--20 III - "CzłO'w iek w og-
niu" (USA. 18), . 
Kino "Kosmos" 

14-15 III "Nocny ja-
strząb" (USA, 15). 

16-18 III _ "Sztuka kocha­
nia" (pol .. 15). 

20 III - "Miłość, szmaragd i 
krokO<iyl" (USA, 15). 
Kino "Granica" 

14 TIr - "Nietyka.Jn.i" (USA, 
13). 

17 III - "Prot€'cto," (USA, 18), 
18 III - "Samotny Wilk Me 

Quade" (USA, 15). 
PRZEWORSK 
Kino "Warszawa" 

15-16 III - "Krokodyl Du,n­
dee TI" (auska!.. 12), 

18--20 III - "Remo" (USA, 
15) 

JAROSAW: ul. Konfederacku 
(do 20 III ): Rynek 13, 

PRZEMYSL: ul. Jag'ellońska 
(stały dyżur). 

25 tys. zł; mała salaierka kry­
ształopodobna (prod. radz.) -
10 tys. zł; ska.rpetki ba'Welniane 
(prod. czech.) - 6,5 do 8 tys. 
zł; obrus na stół prostokatny z 
motywem świątecznym ...:.. 12 ' 
tys. zl; dzwonek do (trzwi (prod. 
radz.) - 5 tys. zl; chusteczki 
do nosa, męsk i e - 2.5 tys, za 
szt.; suki€<neczki dla dziewczyn­
ki (IH'Od. radz.) - 15 tys zl; 
kurteczka dziecięca (prod. rum.) 
- '150 tys. zl; duża karafka 
szklana z szclcioma kieliszkami 
na n6żkach - 50 tys. zł; mala 
ściereczka biai.a do wycierania 
naczyn.ia (prOO. radz.) - 500 ~I; 
mały ręcznik z trCl'tte (prod. 
radz,) - 3 tys zł; rubel - 721) 
zł; mała paczu-5z;ka pa,prY'ki mie­
lCl'nej sł.odkiej - 1 200 zl; guma 
do żucIa "Donald" - 300 zł, 

Na rynku nabiałowo-owocowo­
-warzywnym: 

Jpjko - 280 do 300 zł; litr' 
śmietany wiejskiej - 7 do 3 
tys. zł; plaskanka sera - 2,5 
.do 4,5 tys. zł; kg ziemnIaków 
- 400 zł; POI' - 4()() do 500 
zł w zaleźnOOci od wielkości' 
pół lika bobu - 1000 zł; mal~ 
szklaneczka groszku zielonego 

pcw'na stabHizacjapo .. lleL"'W6w­
ce" z d,rug·iej polowy lutego, 
kiedy "zanosiło się" - zda.ni<C'm 
niek:tóry~h znawc6w przedmiotu 
- na zwyżkę kursu państwo­
wego. Tendencje: v.,ypowiedź 
prezesa NBP. dementująca po­
głoski o rychłym w:t.roście kur­
BU dolrura (bron.j go - bagate­
la - ok, 2 mld dollllt'6w z re­
zerw państwowych o.raz poży­
czek stabilizacy}nych), uspoko-
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- 500 do 700 zl; kg fasoli "jaś­
ka" - 7 tys. zł; litr cel)uli 
sianki - 3 tys. zł; kg jabłek -
1100 do 1700 zł; kg mąki -
2,5 tys. 1,1; 'W iązka bazi - 200 
zl; pól kg czosnJm - 500 zł. 

GOSKA 
Ceny z jarosławskiej hali lar­

gowej: 
spad,nie dżinsowe męskie tu­
reckie - 120 tys, zl; spódn ice 
dżi.nsowe tureckie - 115 tys. 
zl; katany dżinsowe z misiem 
tureckie - 22{) tys. zl; sweeTy 
męskie tureck ie - 95 tys. zł, 
damskie - 110 tys. zł; budzi'kj 
(prod. radz,) - 60 tys. zł; rubel 
- 750 zł; nakrycie staiowe na 
6 osób. posrebrzane (prod. ' rad z.) 
- 800 tys. zł; komplet 'WIoch acz 
na wersalkę 1 fotele - 800 tys. 
zł; za gram zlot.a w pierścion­
ku trzeba byto z.a,pla-cić - 100 
do 110 tys. zł, w łańcuszku -
120 do 130 tys. zł; kg jabłek -
1 300 do l 300 zł; kg ba.Il<lJl6w 
- 16 tys. zł; kg maJldarYcrJek 
- 15 iys. zł; kg ananasów -
'Jf7 tys, zł; kg szynki - 20 tys. 
zł; kg schabu - 24 tys. zł; kg 
boczku - 13 tys, zł; kg kali"-
kówki - 18 ty.s. zł.. łZA 

tła ry>nek, właściciele pr} '" at­
nych kantorów. usiłujący w lu­
tym "podbić" n.otowani.a, dali­
na razje - za wygraną. Jak 
będ:t.ie w najbliiszych dniach i 
tygooniach? Pewne j<C'St tyl'kO 
to, iż zwyika kursu zależy rów­
nież od op;'ni.i ,achodnkh baon­
kierów, któ:I'zy opowiadają się 
za sta.bHnym ku,rsem dola,ra. 

(bz,) 

C,ebu,a 

Jeśli chcesz 
, 

\VeSprZec 
* ;,Regionalne SOS" ZW PKPS 

65517-5223-132 PKO Przemyśl 

* Fundusz ZW TPD "Ratujmy nasze dzieci" 
336402-2482-132 Bank -Depozytowo-Kredytowy 
w Przemyślu 

* Towarzystwo Pomocy im. A. Chmielowskiego 
(Koło w Przemyślu. Pomoc dla biednych) 
65617-24439-132 PKO Przemyśl 

* Fundusz ZW PCK "Pomóż nam pomagać" 
336402-2613-132 Bank Depozytowo-Kredytowy 
w Przemyślu 

Dziękujemy! 

* Z sanator ium ZNP"" Nall;"czowie pozur'lwienia nade­
sIal nasz stały rzeszowski czy1einik - Adam R'l.ą,sa . 

";r Z Dariówka napi~a1i do rL,\'S: Agata i Wo-l.ny. 

KNEDLE Z KASZY 
KRAKOWI:iKlEJ 

1 szk lanka kaszy krakow skic j, 
2,5 szklan ki wody . 4 ja ja. 4 dng 
m arga,ry ny, sól, zlelo n a p ie ­
truszka. 

Kasz~ wsypać do O<i mierzonc j 
i lości wrzą tk u i gotov, ać m'e­
szając aż do rozkleje:\ia. Z6ł tka 
utrze(, z margaryną. a nas t ~p­
n i!'. d~dai'!c gorącą kaszę , na ­
dal ucierac. Na końcu wl ocZYć 
p ;u.nę z białek, wymieszać. For­
mow.ać niezbyt duże knedle i 
gotować w osolon'e j wo-<łz'e. Są 
doskonale z sosem piecza-rko­
v,Yffi i surówką. 

h.EKS ORZECHOWY 

Z 7--8 biaJe k ubić n<J ba rd z.) 
sztywną p ianę. Dodać cuk ie r 
wanil iowy i po woli wsy pywa c. 
2 szklan ki cuk ru. u c ierać p-rzez 
15 m i<nu t Po wyczerpa,niu cu­
kru. 'W sypać 3 szkla nki p.rzesia­
ne j mąki wym:esza ne j z łyże cz ­
k ą proszku do pie czen ia. wlać 
Z5 dag roztopionego letni ego 
tł uszczu (masła lub margaryny). 
Na końcu wsypać 25 d ag nie­
zbyt grubo usie kany ch orze­
chów. wymi eszać. wylać do 
wysma.ro\.anej formy. P:e·c o.k. 
45-50 mion. w średni;> gorącym 
piekar.niku, 

KRYSTYNA 

RYBY (21 II - 20 lIl) 
"Czym Skorupka za mŁodu nasiqknLe" ." - w 

tY:l1 ~o~tekście Wasze na,uki budzą niejakie wąt­
phWOSCl. Ale z drugiej st.rony nie wiadomo co 
moie sir. w życiu przydać, więc róbcie jak chcecie. 

BARAN (21 III - 20 IV) 
"Wsz.ystko dobre co się dotJrze ko·ńcZ1J". Możesz 

zatem odetchnąć z ulgq. Ten długotrwały stres ko­
sztował . Cię wprawdzie sporo zdrowia ale teraz 
p<lwiilieneś już mieć spokój. ' 

BYK (21 IV - ŻO V) 
No i ,,uzczęlll się schody". Tak wł~nie "skrze­

czy" nasza rzeczywistość - komplikuje sfę najpl'o­
stsze sprawy. Nie trać jednak nadziei. Rozwiąza­
nie przyjdzie zupe·lnie nieoczekiwanie. 

BLIZNIĘTA (21 V - 21 VI) 
Żyjcie z ol&·\v]{iem w ręlou, 00 miesiąc jest dklż­

szy nU: poprzedni. Nie znaczy tQ je.dnak, byście 
miały ze wszystkiego rezygnować - może uda się 
złapać jaką~ fuchę. 

RAK (22 VI - 22 VII) 

C:i..y musiałeś aż tak się żołąd'k:ować? Przypłaci­
łeś lo zdrowiem. Pa.rma miała rację, chcąc cię u­
tcmpero,vać, No i co teraz"? 

LEW (23 VII - 23 VIII) 

Dzi,ś trzeba decydować od ręki - wir szybki 
jest bieg wypadków. Jeśli zatem coo Ci sprzą\Jrię­
to S,prL.C'u now, miej pretensje do siebie sam'2go. 
PANNA (201 VIII - 23 IX) 

Jesteś za mięl,ka i dajesz się wodr.ić za nos, że 
aż nie przy,;toi. Tymczasem chwi;l-owo trze.ba rzą­
dów iwardC'j ręki. Koniecznie musis z w:t.budzać 
respekt! 

. WAGA (24 IX - 23 X) 
. Twoje nastroje są zmienne nkzym marcowa }>O­

goda, Czasem bez powo<lu obrywa się najbHżsrz.e­
mu otoczeniu. Zmityguj się, bo możesz pewnego 
piękn eg o r anka zostać samiutellka. 
SKORPION (24 X - 22 XI) 

Masz [cTaz szansę udowodnić na Col) naprawdę 
Cię stać. Niech już przestaną gadać po kątach, że 
mas:l dwie lewe ręce, 
STRZELEC (23 XI - 21 XII) 

Dobrze Ci poszło z 'Lwem? . Nie bardzo? Nie 
martw s i ę, jeszcze nie wszystko stracone, Są wido­
ki na ja~niejszą przyszłość, a pOza tym zawsze mo­
żesz pracować sewnowo. 
KOZIOR02EC (22 XII - 20 I) 

Nie zamartwiaj się wS7.ystkimi i wS7.ystkim wo­
kolo. Cza sem trzeba zostawić niektóre sprawy 
własllemu biegowi. Zrób t:\k, a od razu poczujesz 
$iQ raźniej. 
WODNIK (21 I - 20 II) 

"Trafi.f.o Ci się jak ślepej kurze ziarno", ciesz 
się więc i odczep się wreszcie od tych, którym 
przoz mi·l1 iony rok tak załaziłeś za skÓrę. Żyj te­
raz na w}asny rachunek. 

PLOTKI I ' REKINY 
Nigdy nie wiadomo, czy w naszej znajomej Rybie nie 

obudzi się nagle drapieżna orka lub przynajmniej bojowy 
szczupak. W pierwszej dekadzie, będącej pod władzą Sa­
turna, przychodzą na świat najbardziej chyba niezdecydo­
waru ludzie w całym zodiaku. Niezdecydowani, skłonni do 
melancholii, lękliwi i pozostający pod bardzo silnym wpły­
wem otoczenia. Szczególnie podatni są na wszelkie su­
gestie ze strony kobiet, z którymi łączą ich związki ero t y­
c:>:ne, w większości nieformalne. Klasycznym tego przyk:la­
dem jest król Francji - Karol VII, za którego myśleli i 
działali najpierw liczni faworyci, potem zaś dzielna i pięk­
na miłośnica, owa s}ynna Agnes Sorel, która nie gorzej od 
współczesnej jej Joanny d'Arc mobilizowała słabego króla 
do walki z Anglikami. Cechą urodzonych w tei dekadZie 
jes t również tantazja, ktura w skrajnych przypadkach mo­
że przejść w mitomanię. Co więcej, dzieci tej dekady to 
urodzen i aktorzy. Owo właściwe im wewnętrzne rozchwia­
nie, może w sprzy jaj<jcych okolicznościach przybrać postać 

- twórczego ni epokoju i artys tycznej SWObody d,ucha, czego 
najlepszym przykładem są urodzeni w pierwsze j dekadZIe 
_ F. Chopin oraz Zygmunt Krasiński, a także Teofil Le­
nartowicz. Tak jednak zdarza się bardL.O rzadko. 

Natomiast urodzen i w drugiej d ekadzie, której patronuje 
Jowisz, mogą l!wa:i::łć się za prawdziwych wybrańców lo­
s u , który obdarza ich szczodrze rozmaitymi talentami. W 
tym okresie urodóii się bowiem znani kompozytorzy, np. 
Ravel, Vivaldi, B , Smet,ana, K. Kurpiński, a także słynni 
rzeźbiarze i malal'le, że wspomnę tylko Michała Aniola 
oraz Al. Orłowskiego. 

Dekada trzecia, to czas uczonych, ŻOłnierzy i polityków. 
Wtedy to właśnie przyszli na świat - A. Einstein, Józef 
Bem, Józef Chłopicki oraz hetman Jan Zamoyski, a także 
s.lynna za czasów ReWOlucji Francuskiej Madame Roland 
oraz dumna, ambitna i żądna wladzy Maryna Mniszchów­
na, której los, prócz korony carów Rosji, przyniósł burzli­
we i tragiczne dzieje. 

RIGEL 
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CZYNSZ W ADM 

W edllOwledd na llsł pt. 
"C1I)'DS& ~ oarK.tem" ( .. Zp" 7J T 
lut~o 1991 r.) ~ Pnedsiębior­
dwu Gospodarki Mieszkaniowej 
w Przem"iłu uprzejmie wy jaś­
nia, te wymieniona kwota 64(} zł 
nie by1a 'narzutem do' czynszu, 
lecz opła.tą-poczto-wą pobieraną 
od wpŁat dokonywanych w UPT. 

Do wiadGmo.ści . lokatorów po­
d·a jemy , .te moma dokonywać 
wpłat czynswwych w admini­
stracjach domów mieszkalnych: 
nr 1 .. Sródmieście" pr.zy ul. Slo­
wa.ckiego 12, nr 2 "Wschód" przy 
ul. Slemlrad2:k·lego S, nT 3 .. Za­
sanie" przy ul. Grunwaldzkiej 
24 łub w kasie prz.ed'siębiorstwa 
przy ul Kopernika 58. 

Ka<sy czynne są od wtorku do 
piątJk;u w godzinach od 9 do 13 
a w każdą p:erwszą woln,ą sobo­
t~ m-ca od 8 do 13. 

KJerownlk Działu 
Eks "loatacJl 

I Zasobów Mieszkalnych 
Marian Stelmach 

.~AUTOBUSY 

BEZ PASAZERÓW" 

W nawlązanl:u do notatki pt. 
.. AutobU3Y bez pasai;erów" ( .. ŻP" 

z 27 XII 1989 r .), po W'tlikliwym 
zbadaniu sprawy. WPKM u­
przejmie wv ja ŚI\ f.a: 

W godz. od 14 do 15 na przy­
stanku auto-busowym .. Rampa" 
przy ul. Mickiewicza ~trzymuje 
3i~ 18 a,ulobusów kurscrwych, u­
wi<loocznionych w rozkładach ja­
wy, w pełni zapewniających 

prl.ewóz zainte.resowanych os6b 
W kierunku centTum miasta. 
Wpr()Wadżenie obowiązku zatTzy­
my'warna s.ię dodatlrowo 8 au­
tobu~6w zdążających na przy­
stanki początkowe mote spOwo­
dowa~ dezorganizację d1Q osób 
wsiadających, a na pewno 
zwi~kszen!e kosztów z tytułu 
wcześniejszego wyjeżdżania auto­
busów z zaj~dnl OTaz zwięks2lO­
ne zużycie 'paliwa przy wąt.pli~ 
wyro WU'oście dochodów. 

Niemnie;, na przełomie maja 
I czerwca hr., przy opracowr­
Ivantu korekt do obe.cnego roZ­
kładu jazdy, zgłoozony wniosek 
wstanie w optymalny sposób 
rozpatrzony. 

Z-s\. dyrekłora WPKM 
ds. łechnicznycb 

mgr Wiktor Koszelnik 

JESZCZE O .. PRACY 
ZA 7 TYSIĘCY" 

W odpowiedrLi na list, zaroie­
S1:cz,ony w .. Zyciu Przemysklim" 
z 7.02.1-990 r., w sprawie wyna­
grodzenia §wietlicowej w Ciesza­
cinie Wielk.lm, uprzejmi.e powia­
damiam. że: z Obywatelką Mar­
tą Dusiło wstała zawarta umo­
wa - zlecenie z ustaJonym wy­
nagrodzenIem. Obywatelka Mar­
ta Dusiło nie wywiązywała się 
z obowiązków jej powierronych, 
nLe otwierała świetlicy wiejsk:.ej 

CUKROWNIA ,jPRZEWORSK" WY JASNIA 

w odpowiedzi na a~tykul pt. .. Cz,. sprząłaczka może znać cen~ 
cukru?" ( .. U" z 14.02.1990 1'.1. Cukrownia .,Przeworsk" przedsta­
wia kO'szi produkcji l tony cukru w kampanii 1989 r. w opa­
kowanlu 50 kg: 

- kos2lt surowca 
- paliwo i energia 

' - minus produkty uboc:me 
- koszty zakupu (transport) 
- płace bezpośrednia 
- koszty wydziałowe 
- kos2lty pakowania 

Razem koszty wytworzenia 

w tys. zł 

lOBO 
15,4 

-193,7 
262,$ 

14,4 
33,4 
5 

1217 

sl-rUiktw:a 
kosztów 
89 proc. 

1,3 proc. 
-16 proc. 

21.6 proc. 
1,2 proc. 
%,5 proc. 
0,4 proc. 

100,-proc. 

W artykule użyto :;.formulowania, że trzeba wymienione koszty' 
"razem wzięte pomniejszyć o 19,3 proc. lo tytułu kos2<tów właSlnycn 
produ,kcjł". co jest wielkim blędem. Należało użyć słów - "po­
mniejszyć o produkty uboczne, tj. melas t wysłodki". Do wyżej 
wymienjonych kos2<tów naletało dobiĆ jeszcze koszty og61noza­
kła-dowe i koszty sprzedaży, które na etapie roku ubiegłego wy­
nosiły 237 tys. zł za l tonę. Zysk dla Cukrowni w wysokości 31 
proc. od kwoty l 454 tys. = 451 tys. Razem cena sprz.edailna cu­
kd"u wynosi 1 905 tys. za 1 tonę. Gdyby Cukrownia .. Pr.z.eworsk" 
iłprzedała cukier w całości do koń.ca grudnia 1989 r. lub w gra­
nicach 15 tY's. ton, to pozostały zapas cukru w 1990 r., przy nie­
=i.enny-ch kosztach zaopatrzeniowych cen materiałów l energii, 
można by było sprzedawać w granicach 2000 do 2200 zł za 1 kg. 

W styczniu 1990 r. Cukrownia posiadała średni stan kredytów 
28718 milionów na zakup surowca l kosztów produkcji cultru. 
Od kredytów tych zostały naliczone odsetki bankowe w wyso­
koścI 112M milionów za styczeń 1990. W stycz.niu sprzedano og6-
lem 2558 ton cukru I odsetki naliczone za ten mi esiąc obciążają 
1 tonę cukru w wysokOŚCi 4378420 zł. Zgodnie z zasadami ra­
chunkowości,. ods e tk.i od kredytów zacią'gniętych na działalno~ć 
e!c5ptoa,ta-cyjną stanowią koszty ogólnozakładowe I są rozlicza.ne 
b id:ąco na koszt Własny sprzedaży. Z powyższego wyn i;ka, źe 
CukroWl\i.a w st.yczniu n ie dokonała sprzedaży planowanej Hooc\ 
cukru t Irosrt własny sprzeda ty jest wyższy niż cena sprzedaży 
w tym okresie. W tym przypa<lku udział kosztów w cenie sprze­
daż.v cukru stanowi 81 proc. Równocześnie in1ormujemy, że od­
setki od kredytu za styczeń były oprocentowane 39 proc. w sto­
Sl'<nk u miesięcznym. W tym przypadku, ahy Cttkrownia nie po­
nIO$!a straty na sprzedaży cukru, powinna sprzedawać cuk\.er \V 

ceni e 6 :'.83 TA Ul l kg. 
W zw !ązku z tym, :te polityka kredy·towa jest nie.sprzyjają-ca 

dl.a przeds iębiorstw «) prof1lu produitcji sezonow~i to nawet silna 
ekonomicznie jednostka gospodarcza może ogłosić upadłość w 
ctągU trzech miesięcy takiej pol.itykl W takiej sytuacjl wlele 
osób ni·e m~te zrozumieć , co jest przyczyną tak dużego WZfo<stu 
cen srrzedaży towarów obciążonych odsetkami bankowymi. 

DQdat\cow{} wyjaśnia si~, źe zgodnie z zarządzeniem nr 79 ?re­
ze.sa .GUS l!, ł gruOO1a 1989 roku OOo'\IIrlązek sporząd'zenla sprawo­
?JdanJa rocznego. został ustalony do 5 lutego katdego roku i w 
okre1;ie wcześnlejszym nie ma warl.J<n.ków podaru.a ostatecmych 
-d3;11yeh ( .. ,. 

Główny kslęrow,. 
WIesław Piekło 
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wg umo-wy - zlecenda. Swietlica 
nie byla opalana nawet na ze­
brarue wiejskie. pomimo z.apew­
ni{}nego opału. Ml{}dz.ież przed I 
po organizowa<lliu dyskoteki 
zmuszona była we własnym ia­
kresie uporządkować lokal. 

W związku lo ' powyżSzym oraz 
na tnterwencję młodzieży i 
mięsz.kańców wsi świetlicowa o­
trzymała 19.01.1990 r. wypQWlie­
drenie, CQ mogło spowodo.wać 
tendencyjne, moim zdaniem, 
przedstawienie sytua.cji w Wa­
szym Tygodnidru. 

Naczelnik Gmin)' 
Pawłosiów .. 

TadeuB wonui\ 

Z redakcyjnego 
. dyżuru 

A MIAŁO BYC 
BEZ DODATKOWI 

- 1 marca poszłam zapłacIć 
ezynsz w kasie Przemyskiej 
Spółdzielni MieszkanIowej w na­
dziel, że zaoszczędzę na opIacie 
manipUlacyjnej pobieranej przez 
pocztę. Jaklei był., moje zdziwle. 
nie, kiedy kasjerka pobrała 1.5-
-procentową opłatę za usłurę, a 
na mój protest odpowiedziała, ie 
tak ustalII prezes! Dziękuję za 
takle udogodnienie! - denerwo­
wała się· nasza czytelniczka. 

Intencją batalii prasowe.j o 
przy jmowanie czynszów bezpo­
średni<l w SlP6łd·zi·eLnl mi es zlro­
ulowej było wyeliminowanie 
Iros·zt6w manipulacyjnych. Są.dz;j­
liśmy, że tak to odebrała PSM . 
P.rzecież w kasie Zakładu Ener­
getycznego (a na mocy ostatnich 
negocjacji także w banka.ch sp61-
wziekzych .j BGZ) nie pobiera 
się ż~dnych dooa,tkowych opłat 
za przy jęc-ie określonej kwoty 
nalemości. Dzieje się tak ' r6w­
n:iei w przemyskich ADM~ch. 
Oni potrafią, a PSM ni.e1 

TO KARYGODNE! 

Jedna z mieszkanek Przemyśla 
zgło-sila się. 1 ma·rca br. lo chorą 
(słabnącą co chwilę) kll.i<2:}"nką na 
pogotowie ratunkowe. Tam nie 
ud'zielono jej pomocy uznając:, że 
kW:lHfi,kuje się do szpitala (wy­
dano stosowne skJerowanie, nie 
zapewnliając jedna·k transportu). 
Potem, na ul icy, dlJiewczyna 
m-d'lała jeszcze kilkakrotnie. Mi­
mowolny świadek z.da.rzenia 
(imię, na·zwisko i adres podał do 
wiadomoścI redak.cji) zmusił do 
za,trzyman~a si ~ przejeż.dża jącą 
karetk~ I - po ostrej wymian :e 
zdań - spowowowal w.z;ięcle ch-o­
rej do samochodu. Informując 
nas o tym nie posiada·ł się z 0-
burzenia na lekceważący sto.su­
ook pogotowia do pacjenta. 
Stwierdził wprost: "To jesł ka­
rygodne! Jak można było. Wy­
puście. chorą 'I placówki służby 
rorowia, nie prz~jmuJąe. sIę tym, 
Jak dotrze ona do szpitala. Jes' 
to najordynal'lllejsze zaniedbywa­
nie swoich oIJowiązków". 

Redakcja 
odpowiada 

'* Piołr Cyrck (Rzesww). For-
ty, ja.ko atr akcja tUrystycz.na 
Przemyśla - to temat, który 
w.ieiokrotnie już gościł na na­
szych łamach . Na pewno jeszcze 
do niego wrÓcimy - podejmu­
jemy go 2lTesz.tą (choć w o~ra.­
:nicz.onym stopniu) już w następ­

:nym nttmerze. 

.. Le~ck Majewski (Pl'IIe-
myśl). Każda redakcJa (a wi~c i 
.. Zycie") zastrzega sobie pralWO' 
S!(JI'8;Cani.a, opracowywania I se­
lekcjonowa.nda otrzymy\va-nych li­
stów. 

Ś\lVIEŻE, 
TANIE, 

SMACZNE, 

ZDROWE 

(ZDROWE?) 
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M I e ko. Czasem kupić je trudno, często szczególnie ; 
latem - "warzy się", ostatnio straszą nas jego wysokie 
ceny. A jest potrzebne -nie tyłko dla urozmaicenia jadło­
spisu, lecz także jako wzbogacenie naszego P9żywienia o 
wiele składników niezbędnych główrue dla dzieci i osób 
w podeszłym wieku. . 

Powszechną stała się opinia, że aby zlikwidować wszelkie 
kłopot! z mlekiem związane, należałoby złamać monopol 
spółdZIelni I szeroko wprowadzić na rynek mleko pocho­
dzące bezpośrednlo od prOducentów - wtedy :z:awsze znaj­
dowałoby !llę w sprzedaży i byłoby tańsze. Zabieg niby 
prosty, a Jednak trudny do przeprowadzenia. Dlaczego? 
Przecież jeszcze za mojej pamięci wiejskie gospodynie 'iN 
różnych punktach naszych miast, przede Wszystkim' na 
rynkach i placach targowych, we wczesnych gOdzinach 
'rannych sprzedawały mleko z. baniek, a kupujących, z 
własnymi naczyniami w ręku, nigdy nie brakowało. Miało 
się wtedy tzw. m l e k o P r o s t o o d kro w y każdego 
dnia - świeże, tanie, smaczne I zdrowe. Ano właśnie, czy 
zawsze zdrowe? Bywało, niestety, niez.byt zdrowe, bo._ są 
ludzie l ludziska. Jedni przestrzegali higieny przy dOjeniu 
i w należytej czystości utrzymywali owe bańki, w których 
mleko na targ wynoszono - inni nie. W tych czasach, 
kt6re z takim sentymentem wspomi.nam, wiele też krów 
chorowało na gruźlicę. I chyba te niekorzystne czynniki 
spOWOdowały, źe handel mlekiem na placach i ulicach 
ustał prawie zupełnie. A gdy potem dojarze bardziej przy­
wykli do higieny, a gruźlic~ u bydła zlikwidowano niemal 
doszczętnie - gospodyniom nie chciało się już wędrować 
do miast I tracić cenny czas, bo powstawało coraz wi~cej 
zlewni mleka i rozpoczęli działalność wozacy. 

Teraz nadeszły Inne czasy. Każdy liczy się z groszem, a 
tu - spółdzielnie mleczarskie (bezkarnie, jak to bywa z 
mondpolistami) nie dość, że mleko sprzedają drogo, cho.ć 
tanio go skupują , to jeszcze nle zawsze zdają egzamin ze 
sprawnego zaopatrywania. Stąd coraz częściej marzą 
mieszczuchy o gospodyniaCh li bańkamI. Rodzi si~ pytanie: 
cz.y gdyby one zechciały podjąć zarzucony przed laty trud 
(co wydaje się możliwe, gdyż zlewnie .,kuleją" teraz jak 
nigdy), nic nie stanęłoby na przes2:kodzie w rozwoju han­
dlu mlekiem przez producenta? Jako że kiedyś niedostat­
ki higieny były m. In. przyczyną zahamowań w tego ro­
dzaju działalności, zwróciliśmy si~ do Wojewódzkiej Słacjl 
Sanitarno-EpidemiologiczneJ o sprecyzowanie stanowiska w 
tej sprawie. Wypowiedzieli się - zast. dyrektora mgr 
MARIA SUCHY i kierownik Działu Higieny :Zywienia i 
:l:ywności mgr MARIAN KUDYBA. 

• Obowiqzujqct przepisy nie zabraniajq wprawdzie ta­
kie; formy sprzedaży , jednak zachodzi obawa. że mleko 
pochodzqce bezpośredniO od pTodu.centa będzie spOżywane 
na ' suroWo, co stanowi pOW{lźne rogrożenie dla zdrO'Urla, CI 

nawet życia ludzi. To nie jest próba bezpodstaum.ego stra­
szenia. Warunki sanitarne obór, ich wyposażenie. brak do­
jarek elektrycznych t urzqdzeń do chlodzenia mleka nie 
zapeum.iają jego czystości mikro.biologicznej, wlaścilcegD 
p'rzechowywania i transportu . Tak jest nie tyllw u pry­
watnych gospodarzy, ale bywa również w spóŁdzielniach 
produkcyjnych' PGR-ach. Potwierdzajq to m. in. badania 
j<lkości mleka w zlewniach (ok. 68 proc. prób jest kwest io-
nowanych). . 

• Wśród drobnoustrojów występujących w mLeku znaj­
duje się np. bardzo groźna bakter ia wywo!ujqca malo zna­
ną chorobę zakaźną - l i s t e r i o z ę. Atakuje ona zwierzę­
ta i ludzi. Umiejscawia się w różnych częściach O'rganizmlł 
i w swojej najzjad/iwszej postaci prowadzi fi.. in. do za­
palenia mózgu i opon mózgowo-rdzeniowyc~. SzczegÓl1tt" 
niebezpieczna j est dLa kobiet ciężarnych, gdyż powodUje 
poronienia. 

• Ryzyko picia surowego mleka, jeżeli nie wi.emy czy 
jest ono pasteryzowane (a mleczarnie, na które tak wy­
brzydzamy, daję tę gW{lrancję) lub przynajmniej schladza­
ne natychmiast po udoju i przechowywalte w t em))erat<l.­
r ze poniżej 10 st. C - jest ogromne. Mów iq wprawdzie 
niektórzy, te wystarczyloby egzekwować ' od sprzedajqcydt 
m!eko z bańk i czy beczkowow (jeżeli bylby to np. producent 
pegeerowski) umi eszczenie na ' w ic/ocznym miejscu napisu: 
"Zagotować przed spożyciem". Skqd pewnOŚć, że ludzie się 
do tego hasla 'zastosują? A z chorobami zakaźnymi nic ma 
żartów. 

• OczywHc ;e, dąży s ię do tego, by każda obora m lal.a 
tzw. świadectwo zdrowotnośc i (WVda;ą ;e · slużby wetery­
naryjne po spelni-eniu przez producentów określonych wa· 
ru-nków). zwiększa się częstotliwo.~ć nad?oru sanitarno-epi­
demi.ologicznego, p'rowadzi się oświatę zdrowotną - ale 
przeciwko temu wys:/kow! staje zwykle ludzkie niechluj­
stwo, lekceważenie obowiqzków i dobrych rad, a także, 
niestety, brak pien iędzy na niezbędne urządzenia lub ..• 
tTtldn oścl z ich nabyciem. 

• • 
I jak tu pić suroWIł mleko! 

L. CZAJKA 
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Stanowisko ZVV ZSMP w 
w sprawie przyszłości 

Przemvślu 
związku 

Organl~acJa nasza Jest obecnie w tukcle głębokich przeobrateń. 
Stan kadry etatowej został zredul,owany do nlezhędnel:o minimum. 
Tworzymy ekonomiczne podstawy, na kt6rych chcemy oprzeć swoją 
działalność. l'unkcjonuJ" Jui dwa przedsiębiorstwa wielobranżowe 
"Sanvix~' i "Sa.n~ol" oraz dzi:l.łaJą oddziały WBTM "Juventur" 
I WoJew6dzkl Umwe:sytet RObotniczy. Poprzez ich działalność młodzi 
ludzie maJ,1I mol.liwosć wyjozdu na obozy, wycieczki. mogą .l(or~y­
stat z krotkoterDl!nO,,,"ego zatrudnieni" za granica. czy dorobi~ do 
pensji ·. zatru~niaJąc slOl .w wolnych chwilach po pracy w naszych 
prudsu:blorstwach. 

Twarde realia iycia stawiają mlodzleż przed barierami. których 
pokonanie wymaga . sanloorg-anizowania sie i konkretyzowania celówa 
Formy dzialalności muszą być do nich dostol!Owane. Zakładamy IWO­
bodę programową j odformalizowanie związku. Opierać się musi on 
na gr"pach, które. Jednoczą pOtrzeby I zainteresowania. Aktualna 
sytuacja ekonomiczna zmusza nas do zmiany dotychczasowego cha­
rakteru działania naszej organizacji. 

Uw«":,,ny, te posiadając silne zaplecze gospodarcze, dopiero wtedy 
powinniśmy zacza~ budowa~ nową linię programow'l I doprowaddć 
do Nadzwyczajnego Zjazdu. który zadecydowałby o naszej przyszłości. 

SPRZEDAM "FIATA 1500" 
(1 983) po wypadku, akcesoria 
i pokrow'ce do "Fiata", przy~ 
czepkę samochodową oraz 
wyposażenie ciemni czarno~ 
~bi2lej. Przemyśl, Wybrzeże 
Kościuszki 82/23. G~150 

SPRZEDAM DOM JEDNO­
RODZINNY z dzial'ką bu~ 
dQwlaną 0,72 ha. Przemyśl, 
ul. Węgierska 64. Wiadomość: 
po 15. G~151 

. SPRZEDAM BLACHĘ 
)TRAPEZOWĄ OCynkowaną. 

12 m sześc. dębu,silnik "Re­
M 20 D". Przemyśl, tel. 51-01, 
godz. 8-15, G~152 

SPRZEDAM DZIAŁKĘ z 
rozpoczętą budową. Pr:te-
myśl, tel. 127-68. 

G-153 
DZIAŁKĘ ZAGOSPODA~ 

ROW ANĄ uz.brojoną 6.a prz.y 
Wwerskiej s.przeda m. 
Przemyśl, tel. 59-85 do 14. 

G-156 

SPRZEDAM SIMSONA-
-SKUTERA. Przemyśl, Kra~ 
si.ńskiego 11/2. 

G-162 
TANIO SPRZEDAM "ŁA­

DĘ" (1979), Przemyśl, Grun­
waldzka 127/27, tel. 12-15 
wewaJ.. 232, po 21. 

G-163 
"AUDI - 80" sprzedam (I931). 

Przemyśl. tel. 12-14, wewn. olB. 
G-164 

SPRZEDAM telewizor kolo-
rowy VIDEOTON, Przemyśl, 
teL 12-14, wewn. 104. 

G-167 
SPRZEDA.1VI .,mos.kwucza 412". 

przemyśl. tel. 35-2.2, G-168 
SPRZEDAM .. malucha" (1986). 

Przemyśl. 3 Maja 109. w godz. 
1S-20. G-169 

USŁUGI" 

"TRANS-WEST" zaprasza 
na zakupy do Wied'11ia, Ber­
lina Zachodniego. Rzeszów, 
ul. Mickiewicza 12, tel. 327-20. 

CZYSZCZENIE 
NOW. Tel. 56~6. 

G-197212 

DYWA­

G-149/3, 

PRALKI, ZAMRAZARKI, 

KUPIĘ DOMEK w Jaro~ 
slawiu lub Okolicy, zgazyfi­
kowany, może być do remon­
~u. Oferty z ceną kU erować: 
Grażyna Czech, ul. L. Białe­
go 1 c / 8, 47-220 Kędzierzyn ~ 

.LODOWKI pOleca "POL-

Koźle. G-155 
KUPIĘ DZIAŁKĘ BU-

DOWLANĄ w Przemyślu lub 
okolicy. Oferty: telefon g'rze~ 
cznościowy 32-64. 

G~158 
KUPIĘ BRYCZKĘ jed,rw~ 

lub dwuosiową. 32-800 Brze~ 
6:'0. Brz.ezowiecka 23a. 

G-159 
SPRZEDAM TANIO ,.Fiata 

125p" (978) do() remontu, czę­
ściowo irobiony. Przemyśl, 
1 Maja 56/6, tel. grzec~no­
ściowy 128-47. 

G-143/2 
SPRZEDAM "FIATA 125p" 

(1973) L kompletnym nadwo­
ziem. Przemyśl, tel. 20-52, w 
gOdz. 16-20. 

G-161 

Z wokandy 
Sąd Rejonowy w Prze­

worsku. wyrokiem z 
28,11.1989 r. (sygn. akt II 
K. 2ł8/89), skazał Tade­
usza Połasza s. Tomasza 
na karę 4 lat i 6 miesięcy 
pozbawienia wolności, 
300 000 zł grzywny, po­
nadto orzekł ,od ww. na­
wiązki w kwocie 50 000 zł 

na rzecz pokrzywdzonego 
i 30 000 zł na rzecz Cen-

MAX" Rzeszów, ul. Ponia­
wwskiego, 13 A, tel. 424-56 
pO' 17. G-1533/8 

RÓŻNE 
UTRACONO POZWOLE-

NIE na broń seria A nr 
0077437, wydane przez WUSW 
w Przemyśl'u na navwiskO' 
Stanisław Pllbta, zam. Zura­
wica 666. G-157 

.'MIESZKANIA 
ZAMIENIĘ mieszkanIe z.-po­

ko.Wwe osiedle Rogozińslciego 
na rniesz.kanie 's-pokojowe. 
Przemyśl. telefon 12-17. wewn. 
192. G-165 

trum Zdrowia Matki Pol­
ki w Łodzi. W stosunku 
do skazanego sąd orzekł 
również pozbawienie 
praw publicznych na pięć 
lat oraz podanie wyroku 
do publicznej wiadomości 
przez ogłoszenie w "Ży­
eiu Przemyskim" za to, że 
18 czerwca 1989 roku w 
Przeworsku dokonał roz­
hoju na osobie T.B.. tj. o 
przestępstwo z art. 210 & 1 
kk w warunkach recydy-
wy. K-067 

Z gł,:bokim żalem zaWiadamiamy, że 24 lutego 1990 roku 
zmarł nasz długoletni i zasłużony pracownik 

JOZEF KRUPA 

Rodzinie Zmarłego 
składają: 

K-06-t 

wyrazy 8zezcrcgo wspólczucia 

Dyrekcja I pracownicy 
WPHW w Przemyślu. 

ZYCIE PRZEMYSKIE 

Z 
bDisk i' hal 

n -, ' -
, " . 

Szacl1V 

Jf. 'w Doma Kultury jarosławskiej 
!Jaty Szkła rozel:rano ' rÓwnież tur­
nieJ siachowy. Je!:,o orj(anlzatoraml 
byli: Wydział Kultury; Kultur'y Fi­
zyczneJ i Młodziel:y UM. Między­
,zkolny Ośrodek Sportowy oraz 
O!:,nisko TKKF .. Hutnik". Zwycięzc'l 
.. króleWSkiej gry" zostal Wiesia w Ry­
gieł (Huta 'Szkła). Drugi był Feliks 
Wilk, a trzeci Kazimier>: Szpllyl< 
(Huta Szkla). ' 

, . -. . , " 

Tenis stołowy 

• Ponad iO pingpongis tek i plng· 
ponj(istów wzięło ud~ial w finałach 
WojeWÓdzkiej Spartal<iady. która od­
była sie w Przemyślu . N ajlepsi w 
poszczej(ólnych !:,uch pojada do Gor· 
Ile na strefowe zawody OSM. A oto 
oni: gra pojedyncza juniorel( - 1. 
M. Wardeg. (Nurt ~rzemyśl). 2. B. 
Barska (Start Jarosław). junior6w -
l. I. Urban (Nurt) Z. L. Niemczycki 
(Start). 3. M. Kurasz (Nurt). ł. P. 
Marel, (MKS MDK PrzemYŚl), gra 
podwó.!na juniorek - 1. M. Wardęga 
.- A. Jędruch (Nurt), 2. B. Barska 
K. Barska (Start). Juniorów - l. P. 
Słysz - L. Nlemczyckl (Start), Z. I. 
Urban - M. Kurasz; gra pojedyncza 
juniorek młodszych - l. E. Orzech. 
Z. B. Pedzińska. 3.. A. Dinko (wszy­
,;tltie MKS MDK). 4. A. Jedruch, ju­
niorów mI. - I. Z. Jare ma (MKS 
MDK). 2, W . Wałaszek (Orzel). 3. W. 
Grzech (MKS MDI{) ł. p , Blechar­
ezyk (MKS MDK); gra podw6jna ju­
niorek mł. - I. A . Binko - E. 
Orzech, Z. M. Wiśnlowska - M . Ga­
wlik (Nurt). juniorów mI. - I. 1'. 
Blecharczyk - Z. Jarema. 2. W. Wa­
laszek - T. Mnjka (Orzeł); gra mie­
szana Junjorów l. M. Wardęga 
r. Urban. 2. n. Ba rska - 1.. Niem­
czycki. Grę drużynową Juniorek wy­
!:,rał Nurt przed Sf.artem. a w grze 
druźynowe.i .iunlor6w kolejność była 
odwro~na. Natomiast w erze drut y­
nowej Juniorek I .!uniorów mlodszych 
oajlepszy okazał si<l MKS MDlt. wy­
tJrzedzając w grupie dziewczat -
Nllrt. a wśr6d chłopc6w - Orla. 

• Miejscem turnieiu tenisa stolo­
wego był niedawno takie Dom Kul­
tury Huty Szkla w JarosIawiu. Wśród 
d.lopców najlepiej " ... kietk~ radził 
Bobie Paweł Maziarek (SP 71. wy-

. przed~aJae Marka Bednarza (SP 5) 
l Norbcrta Dziuk,lewicza (SP 2). a w 
kategorii dziewcząt - Katarzyna Fo­
ryś (SP 10), kt6ra pozootawila za so­
bą Teresę Adamczyk (ZOZ Jarosław) 
I Katarzynę !\foskal (SP 10). Nato­
miast w turnieju otwartym zwyciężył 
Marek Raba z Huty Szkła przed Ja­
nuszem Pi6rkowskim z ZOZ. 

. 

P'odnouenie 
, ciętarow 

.. W przemyskiej bali POSiR m­
ze,<:rano WoJęw6dzką Spartakiad e 
I\ot)odzieży do ht 18 i 20. W poszcze· 
gółnych kategoriach wagowych mi· 
strzaml zostalI: Ryszard Olejarz. Sta­
nislaw Rodzeń ' i Maciej SUwa, 
Mariusz Czy10wski I Zenon Skowroń­
ski. Leszek Lademan I Krzysztof 
Pawlik (wszyscy Polbut) . . Najwarto­
śCiowszy \\fYoil( uzysl(~ł L. Lademan 
222,5 kg (100 + 122.5 ). Ozdobą zawo­
d6w był pozal<onl<ursowy start mi­
strza Polski seniorów i rnłodzieł:ow .. 
ców Krzyszto!a Piliszl<i, kt.óry w 
wadze do ~6 I<g osiągnął dobry ' re­
zultat - 217.5 k~ (100 + 117,5). 

Jf. Zł marca odbedą sie w Przemy­
ślu strefowe zawody OSM do lat 18, 
a 7 kwietnia - eliminacje do 1i~ 
państwowych. 

. , 

• ~ l •• ~ '. • • ~ 

Piłka nołna , 

.. Dobrze spisali sie tratupkarze 
Czuwaju (rocznik 1975) na rozegra a 

.Dym w Dębicy turnieju halowym, 
zajmując drnl':ą lokatę 7.a J{ospoda­
rzami - h:loopoleJD. Wyniki "kole­
jarzy": IgloojXll 2 : 4. Unia Tarn6w 
2 : O. Wisłoka Dębica 2: O. Dunajec 
N. Sącz 3: 3, Siarka Tarnobrzeg 2: I. 

... 18 bm. rozgrywkami pucharo· 
wyml inau~uruja sezon regionalni 
piłkarze: .IKS IJ podejmuje Zura· 
wiankę. JKS I - rezerwe PołneJ. a 
A-klasowe J.lsle Jamy grają ze Spo­
maszem Ka",czuga (Czuwaj I awanso­
wał do pólfinaJu bez ,::ry. pODiew~ź 
pUCharowy rywal Czuwaj U został 
wycofany z rozgrywek). W tydzień 
później, 2; bm. przystąpią do rundy 
wiosennej piłkarze klasy międzywo­
jewódzldej i wojewódzl<iej. 

Rekreacja 
I sport masowy 

.. Przekroczyły półmetek finałowe 
rozgrywki przemyskie2'o turniejU ba­
lowego "szóstek" piłkarskich o pu-

Sledź 
po 

japońsku 

Do lokalu znacznie Wlllud­
numego (bo kogo teraz stać 
rnI restaurację, z wyjqtkiem 
oczywiście różnych. lumpów, 
których. żadne ceny nie po­
tratiq odstraszyć) wszedl 
Grzegorz T. i postanowH wy­
pić co nieco pod śledzia po 
japońsku. Zarobi! wwśnie 
grubszq gotówkę, więc uznal, 
że należy f!l.u się taka drob­
na przyjemność. 

Zamówił więc swą ulublo­
nq 1lotrawę oraz równie ulu­
bionq wódkę czystą, po czym 
wyszedł na chwilę do toale­
ty. Wraca, siaM przy stoliku 
i czeka. Kelnerka siedzi 0-
bok, jakby też byla konsu­
mentem, nie zaś w pracy i w 
ogó~e nie zwraca na niego u­
wagi. 

- Co z tym śledziem? 
pyta Grzegorz T., zniecierpti­
wiony długim oczekiwaniem. 

- Z jakim śledziem? 
dziwi się kelnerka. Prze­
cież poclalam, 'Tazem z setu­
chnq. 

- Jak mogw pani podać, 
skoro stół je ~J pusty - mó­
wi Grzegorz i pTZeciera oczy, 
choć jeszcze nic nie wypił i 
nie powinien mieć żadnych 
niedowidzeń. 

- Cholera, to zn6w J6zek! 
- stwierdziła kelnerka, ale 
Grzegorz nie zrozuml.al, o co 
jej chodzi. 

- Jaki J6zek? 
- Mamy tu ·takieao jedne-

go klienta, kt6TlI podkrada 
gościom alkohol. 

- Ale ja nie mam ani al­
h.olu, ani śledzl.a. 

- Musia~ być nie tylkO 
spragniony, ale i głodny -
rzeczowo powiedziaŁa kelner­
ka. - Ale zwy/de wypija! i 
nie zabierał 7Ulczyń ... 

Grzegorz T. zamówi! więc 
raz jeszcze to samo, ale te­
raz nigdzie się już nie odda­
lal i warowal nad talerzem 
oraz kielichem, który zresztą 
8zybko opróżni!, po czym po­
prosi! o jeszcze jeden. Po 
killw głębszych był już w 
lepszym humorze t zapomnIa! 
o przygodzie, jaka spotkaw 
go rnI 'Wstępie tej samotnej 
biesl.ady. 

W pewnym momencie pod­
szedł do niego jakiŚ niezna­
jomy i przedstawiŁ się: 

- Józef G. jestem. Chcia­
lem parnI serdecznie prze­
prosić i podziękować za po­

. częstunek. 
- Jaki poczęstunek? 
..:::. Rąbnąlem panu śledzia 

oraz setkę, ale niech mi pan 
wybaczy. Ml.alem ogromną 0-

chotę na coś takieQo i ani 
grosza przy duszy. 

SzczeroŚĆ, z jaką to po­
wiedzl.ał, wzruszyła Grzego­
rza. 
-, Niech pan si/lda - za­

prosil go do stolika. - Po­
stawię panu je,szcze jednego. 
Ludzie muszą się rat()tOOć._ 

Na. to podeszŁa kelnerka i 
zaczę!a. krzyczeć na Józefa, 
którll . był tu widać stałym 
klientem, bo zwracała się do 

7 

char dyrektora POSin. ( b '11. padły 
rezultaty: .,PubJikatoJ:" - .,l{oJejarz" 
2 : l. ZNP - Spółdzielnia .. Start" 2 : 2. 
"Eskulap" - WPKM 3: t. "Łączność" 
- .,Hol" O: t, .. Eskulap" - .,Start" 
3 : l. 

Wyniki z 11 bm.' ZNP - "Hol" 
5:1. "PubJikato.·" - , . .starl" 1:2, 
"Eskulap" - "Kolejarz" 4:1, "Łącz .. 
DOŚĆ" - WPKM 3:0, nLącznoś~" -
.,Start" 2:Z. Na kolejl'ę pned koń­
cem rozgrywel< (25 11In., godz. 9) 
prowad'li "Esłtulap'·J - 9 jrkt. przed 
"Kolejarzem" - 8, ZNP - "1 j "L:t .. 
cznością" - 6 ll.kt~ 

Siatkarzc Polnej Pnen,},jl, wystę­
pujący do tej pory :I . powo{jzeniem 
w klaole ml4:dzywolew6dzkleJ, nie 
wykorzystali szansy oderwania się 
od .. drepczącej Im po piętach" Po­
goni Ldajsk, ułegając Jej dwu· 
krotnie przed własIUI widownią 2:1 
l 2:3. Tym samytn l~mctaJowcy" 
praktycznie stracili okaZję do wy· 
walczenia mistrzowskiego tytułU I 
ubiegania s i ę o awans (l 'l) \ .. y'i.szej 
klasy rO'lgrywkowei. · 

. , 

. . 

Koszykówka 

Poloni:> PT<cmyśl - AZS Krak6w 
89:68 (5ł:32). Punkty zdobyli: Wią­
cek 26, Osiadacz 19, Szygln 14. 
TroJnar 11, B anaś a, Czarniecki 8, 
Kuca\> I !\fachu nIk po 2, Bondar­
czuk 1. 

Gospodarze rozegrali ostatnie w 
tegorocznYCh mistrz.ostwacb spotka­
nie przed własDą widownią. ałe Icb 
pożegnanie wypadłO mniej ołł:azale, 
nit. się powszechn'ie spodzJcwano. 
Liczono bowiem na zdecydowane 
zwycl~stwo r6źnlc" 311-40 punl<-
t6w oraZ przekroczcnke "setki". 
Wynik do przerwy pozwal~1 jeszcze 
przypuszczać, te cel ten mo:i.na. o­
siągnąć, ale niestety. w drugiej po­
łow ie (zwlaszcza między 20 a 2& 
mln., kicdy to Polonia zdobyła za­
łedwie 8 pkt.) gospodarzeul'rezen­
towali Rię znacznie po'niżeJ ocze,ki­
wań, dostosowuJąe się do poziomu 
gry goścI. Ponad %O-punktowa prze­
waga zmalała do dziesi<lciu (62:53) I 
na widowni powiałO szmerem nie .. 
pewnoścI. Na szczęście, w końc6wce 
.,nledź,wi<ldki" obudziły' się ze snu l 
zdołały jeszcze uzysl<ać przyzwoity 
\Vynik~ 

W ostatnim meczu Polonia. która 
awansowała na 1. uliejscc, znl:erzy 
się w Prudniku z tamtejso" Pogo­
oją· 

niego po imieniu i on do niej 
także. Wtedy wyjął z twby 
talerzllk i kieliszek, g-rzecznie 
zwr6cil naczynl.a i powiedział, 
że już tego pana przeprosił 
i wszy..stko j est w porządku, 
Grzegorz T. potwierdził i 
złożył zamówienk 

Józef G. okaw się dobrym 
kumplem do kieliszka, a po­
za tym opowiedział Grzego­
rzowi tak przeraźliwie smut­
ną historię swego życia (0-
czywiście w pełni zmyślonq), 
że ten ' skłonny by! zafundo­
wać mu 7Ulwet schabowego, . 
ale .,zrozpaczony" mężczyzna 
stwierdzi!, że śledź mu cal­
kowicie wystarczy, byleby 
coś do nieg.o byŁo. Wypili 
więc sporo, a rnIstępnie Grze­
gorz T., który poczul się już 
mocno zmęczon1l nadmiarem 
alkoholu , pożegnał nowo po­
znanego nłeszczęAnika i wy­
dawało mu się, że zrobłt do­
bry uczynek, bo pom6gł czło­
wiekowi, 

J6zef G. wyszedl wtedy za 
nim, a kiedy GTzegorz T. 
zrnI!azl się w mrocznym za­
ulku, zdzieW go pięściq u: 
głowę, d%żył mocnym kop­
niakiem. po czym nieprzy­
tomnemu wyjqŁ z kieszeni 
pieniądze i rnIjspokojniej. w 
świecie powrócił d.o knajpy, 
by nadal - jak to. potem 
wyjaŚnil - piĆ za zdrowie 
swego dobr()(;zyńcy. , Tym ra-

. zem ml.al powody, żeby pić 
za zdrowie Qrzegorza, gdyż 
temu bVlo ono bardzo po­
trzebne, ponieważ na s/wtek 
pobicia doznał poważnych 
obrażeń t zawiadomiona 
przez przechodniów karetka 
odwiozła ' go do . szpitala. 

SIedź b1l1 Wllrawdzie po 
japońsku, ale "rewanżo" baT­
dziej po naszemu. bez żadne­
go tam kung-fu czy' innego 
karate ... 

JAN M, 



RZESZOWSKIE 
PRZEDS IĘBIORSTWO 

CERAlVl~KI BUDOWLANEJ 
ODDZIAŁ \J JAROSŁAWIU 

. 

RADA PRACOWNICZA 
WOJEWODZKIEGO .' 

OSRODKA 
. POSTĘPU 

ROLNICZEGO 

WYDZIERlA WI lub SPRZEDA w KORYTNIKACH . 

ZAKŁAD PRODUKCYJNY · KAFLI 
Z WYPOSAŻENIE' w SZÓWSKU 

koło Jarosławia 

-OGtASZA . KONKURS 
na stanowisko 

DYREktORA 
PRZEDSIEiIOR- . Oczekujemy również innych propozycji ewentual. 

nej współpracy w zakresie wykorzystania ww. 
obiektu. SIWA 

Wszelkie informacje można uzyskać pod nume­
rem telefonu: Jarosław 40-61. 

K-05512 Wym~gania dla kandydatów: 

1. wykształcenie wyższe rol-
nicze 

SPOŁDZIELNIA PRACY USŁUG ROZNYCH 
.. ELEKTRQ-METAL" w KIELCACH, 

2. staż pracy w rolnictwie co 
~najmniej 6 lat, w tym 

wskazane 4 lata na stano­
wisku kierowniczym lub 
samodzielnym 

ul. Srednia 20 

OFERUJE DO SPRZEDAŻY 
Z 10 proc. bonilikalq 

3. wiek nie przekraczający 
50 lat. 

Kandydaci zobowiązani są 
do dostarczenia następuj,,-
tych dokumentów; 

MASZYNY DO OBHOBKI DREWNA 
- kwestionar!usz osobowy 

- życiorys 

*' strugarko-grubiarki * wiertarko-frezarki 

*' tokarko-kopiarki '* drątark;.l 
'* wyrówniarki '* pilarki tarczowe 

* siatkarki do produkcji siatki. 

- świadectwo zdrowia 

- opinia z' ostatnich S lat 
pracy -

- odpis dyplomu 

- oświadczenie o sŁanie ma-
jątkowym. 

Świadczymy również uslugi 
w zakresje remontów 

Oferly z dokumentami na­
leży składać w kopertach z 
dopiskiem .. Konkurs" w Wo­
jewódzkim Ośrodku Postępu 
Rolniczego w Korytnikach w 
terminie do 20 marca 1990 r. 

IASZY·II STOLARSKICH 
Informacje lei. 631-13 

PRZEDSIĘBIORSTWO 
ZAPEWNIA MIESZKA­
NIE. 

K-069/3 

O TERMINIE KON­
KURSU ZAINTERESO­
WANI ZOSTANĄ PO­
WIADOMIENI INDY­
wIDuALNIE. 

K-070 

Zp Krzyżówka 
n 

Poziomo: 6) zakład przetwarzający mle­
ko, 7) potocznie: żywa istota, 6) dawniej: 
turecki dowódca oddziału hajdukÓW serb­
skich, 13) dobry kierowca pamięta o tym 
po uruchomieniu silnika w niskiej tempe­
raturze, . 14) czarownik, magik. kuglarz. 

Pionowo: 1) komórka, buda, 2) chęć, 
chrapka; 3) drzewo lub krzew z roduny 
różowatych, 4) gagatek, ziółko, 5) samica 
wilka, 8) dawniej: danina rocma ściągana 
przez Turcję od podbitych krajÓW niemu­
zułmańskich, 9) rozbicie, podział. 10) imię 
znanego aktora o nazwisku - Brando, 
11) plemię Indian Ameryki PÓlnocnej, 12) 
rulon, rolka. 

Termin nadsyłania rozwiązań - TYLKO 
NI\ KARTACH POCZTOWYCH Z KUPO­
NEM - dwa tygodnie. Prawidłowe rozwią­
zania wezmą udział w losowaniu nagród 
książkowych. 

ROZWIĄZANIE KRZY2(jWKI Z NR 7/1155 

Poziomo: marsz, alpaka, natura, Nennl, 
loczki, chałat. a.pasz. gazda, kania. postawa., 
zorza, Nogat. sielawa. namaz. sitwa, kinkiet. 
Asama. agna.t. palma. scheda, taster, łącze, 
pelisa, słowik, chart. 

Pionowo: alkowa. z-arząd. mania, ranga, 
znicz, atrapa. arga.1i, pustelnia, szamanizm. 
grza.n·ka, Zaremba. apaszka. ka.o.asta. nega­
ton. a.ntra,kt, sączek, mienie. gąsior, Amelia, 
palac, 1000ha, a test. 
Nagrodę autorską otrzymuje .. KOJER" • 

Dębicy. 
Nagrody książkowe wylosowa,[.\: Barbara 

.Jamrozik z Dubiecka, Emilia FcJkiel z Sa­
noka I Marek Barski ze Słubna. 

WOJEWODZKI DOM ,KULTURY 
W PRZEMySLU. ul. KonarskieS{o 9 

OGŁASZA PRZETARG 
NIEOGRANICZONY 

na sprzedaż nadwozia kompletnego samochodu 
Fiat ·125 p, rok produkcji 1979, cena wywoławcza 
1,5 mln zł. 

Przetarg odbędzie się 21 marca 1990 r .• o godz. 9 
w budynku WDK. 

Nadwozie można oglądać od 14 marca br. w godz. 
8-16; na terenie WDK. 

Wadium w _wysokości 10 proc. ceny wywoławczei. 
należy wpłacić w kaSie WDK w dniu przetargu, do 

. godz. 9 .. 
W prźypadku niedojścia . do skutku I przetargu, 

o godz. ' 11 od będzie się II przetarg. 
Z'astrzega się prawo unieważnienia przetargu bez 

. podania przyczyn. 
K-068 

NACZELNIK GMINY w TRY~CZY 

działając na podstawie art. 14 ustawy z 12 lipca 
1984 r. o planowaniu przestrzennym (Dz.U. nr 35, 
poz. 185) 

PODAJE DO WIADOMOŚCI 
O UDOSTĘPNIENIU 

DO PpBLICZNEGO WGLĄDU· 
projektu założeń do aktualizacji Miejscowego 

Planu Ogólnego gminy Tryńcza i Miejscowego Pla­
nu Szczegółowego centrum wsi Tryńcza. 

Projekty te, w formie materiałów opisowych l 
kartograficznych, będą udostępnione na spotkaniu 
2% marca 1990 f. w budynku Urzędu Gminy w 
Tryńczy od godz. 8 do 14. 

Zainteresowane osoby oraz przedstawiciele urzę­
dów l instytucji mogą uzyskać wyjaśnienia. a tak­
:iezglosić swoje opinie, uwagi i wnioski. 

KOMITET GAZYFIKACYJNY 
GMINY' STUBNO 

K-067 

OGŁASZA' PRZETARG 
NIEOGRANICZONY 

na wykonanie ,z własnych materiałów izolacji rur 
stalowych o średnicy rp 16, w ilości 1.3 km. prze­
żnaczonych na wykonanie gazociągu. 

Oferty prosimy kierować pod adresem: Urząd 
Gminy Stubno w terminie 14 dni od daty ukazania 
się ogłoszenia. 

OŚRODEK TRANSPORTU LEŚNEGO 
w PRZEMYŚLU 

ul. 29 Listopada 12, tel. 66-51 

K-066 

OFERUJE 
IIISTYTUCJOM I OSOBOM 
'. PRYWATNYM USŁUGI 

W ZAKRESIE: 
-- regulacja i naprawa pomp wtryskowych 
-- wykonywanie i profilowanie resorów do samo-

chodów "Star", "Kamaz" i osobowych oraz za­
kuwanie lin stalowych 

-- naprawy przyczep 
- naprawy bieżące samochodów m-ki "Star", 

"Kamaz" 
-- naprawy instalacji elektrycznych w samocho­

dach i ciągnikach 
- wulkanizacja dętek 
-- przetaczanie bębnów hamulcowych, nabijanie i 

przetaczanie okładzin hamulcowych w samocho­
dach m-ki "Star", "Kamaz" 

- usługi stolarskie 
-- malowanie mieszkań i samochodów. 

K-065 

-
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